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„TELE! 


'P. Skrzyński 


Obok teki ministerjalnej piastować on będzie również 


Warsz, kor, parlamentarny n Repub- 
liki* (W) telefonuje; 
| Wczoraj poseł Dębski w imienfu 
„Piasta” oświadczył premjerowi Grab- 
skiemu, iż stronnictwo jego przeciwne 
jest kandydaturze p, Wróblewskiego, po 
sła w Waszyngtonie i Olszowskiego, po 
sła w Berlinie (obydwaj kandydaci pra- 
wicy) na stanowisko ministra spraw za- 
granicznych. Ą 
gd 
Po poł. o godz. 3 zgłosiła się do prem 
jera Grabskiego delegacja 3 stronnictw 
prawicy w osobach p,  Głąbińskiego 
(ZLN.) Chacińskiego (Ch. D.) oraz sena- 
tora Kasznicy, Delegacja zapytała prem 
jera, jak się przedstawia sprawa przesi- 
lenia w ministerstwie spraw zagranicz- 
nych, Premjer odpowiedział, iż, wymie- 


ONY: REDAKCJI 27-24, ADMINISTRACJI 22-14, 


niane kandydatury okazały się niereal- 
ne, gdyż nie odpowiadały powadze chwi 
li, P, Zamojski zastrzegł się kategorycz 
nie przeciw powtórnemu przyjęciu teki 
min. spraw zagranicznych, Wobec od- 
mowy p, Zamojskiego premjer nie wi- 
dzi innej kandydatury poza p Al, Skrzyń 
skim, który w obecnej sytuacji między- 
narodowej byłby najodpowiedniejszym 
ministrem „przyczym autorytet moralny 
Polski wzrósłby wobec zachodnich de- 
mokracji, Premjer zakomunikował, na- 
stępnie delegacji, że postanowił powo- 
łać p. Skrzyńskiego na stanowisko min, 
spraw zagranicznych, Nominacja jego 
zostanie podpisana w najbliższych dniach 
a najdalej w sobotę, 


Aczkolwiek  postanowinie 
definitywne, premier zapytał 


to jest 
delega- 


Dzisiejszy numer zawiera 10 stroni 
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RĘKOPISÓW 


tów, jakie jest ich stanowisko 
tej decyzji, 

Poseł Głąbiński oświadczył, iż klub 
jego nie przyjmie do wiadomości nomi- 
nacji p, Skrzyńskiego, 

Poseł Chaciński natomiast oświad- 
czył, że przyjmuje do wiadomości _ oś- 
wiadczenie premjera, Senator Kasznica 
zastrzegł sobie wolną rękę, uznał jednak 
wybór premjera za słuszny, 


wobec 


P, SKRŻYŃSKI POZOSTAJE W LI- 
DZE, 


Warsz. kor. parlamentarny „Repub- 
liki" telefonuje: j 
W związku z powołaniem p. Skrzyń 
skiego na stanowisko min, spraw zagra- 
nicznych z kół rządowych zapewniają, 
iż na nadchodzącej sesji Ligi narodów 


NIEZAMÓWIONYCH NIE ZWRACA SIĘ 


— ministrem Spraw zagranicznych. 


godność delegata Polski do Ligi narodów. 


Polskę reprezentować będzie p. Skrzyń 
ski pełniąc jednocześnie obowiązki min. 
spraw zagranicznych Jest to zastosowa 
nie systemu czeskiego, gdyż p. Benesz, 
jako min, spraw zagranicznych również 
reprezentuje Czechosłowację w Lidze 
narodów, 


PODRÓŻE P, THUGUTTA, 
Warsz, kor, parlamentarny „Rej 
Hki” (W) telefonuje: 0a 

Dziś wieczorem wyjechał na 
czas zagranicę p, St, Thugutt Po odby» 
ciu kuracji dla poratow, zdrowia p. Th 
gutt zwiedzi stolicę Europy, od Londynu, 

Podróży p, Thugutta przypisują duże 
znaczenie i charakter dyplomatyczny, 
Przed wyjazdem p. Thugutt odbył dłuż: 
szą rozmowę x p. A, Skrzyńskim. 


Sytuacja jest ciężka, lecz nie beznadziejna. 


Na jesieni nastąpi znaczna poprawa nasze 
min. przemysłu i handlu, a zdania 


z +. Warszawa, 24 lipca, 
1% „Polska Agencja. Telegrahczna. 


Na dzisiejszem powiafzenii senatu 
przystąpino z kolej do budżetu minister- 
stwa przemysłu i handlu. Referował se- 
nator Brun (ZLN,), W dyskusji zabierali 

4 IŻ enig Truskier, 

yzWolenie) i minister emysłu i 
handlu Kiedroń, który odpowiedział na 
zarzuty wysunięte w toku dyskusji i u- 
dzielał informacji w związku z obecnym 
zastojem gospodarczym: Co do ostatniej 
kwestji pan min. oświadczył, że daje się 
Zauważyć pewna poprawa. Zanalizowa 
wszy przyczyny i środki zwalczania za- 
stoju w KEANE, pan min. w szczegól- 
ności podkreślił, że w takich warunkach 
niepodobna ściągnąć pożyczki zagranicz 
nej, aby jeszcze większe zapas wytwo- 
czyć, Musimy te zapasy sprzedać, choć 
bv taniej, bo i to będzie z zyskiem, w pe 
równaniu z tem coby musiało być póź- 
niej Prożyena kredytu pozostaje w zwią 
zku z zanikiem oszczędności, Co do trak 
tatów handlowych rząd nie ustaje w pra 
cy ale rje powinniśmy się łudzić co do 
tego, by one mogły nam: wiele pomódz 
jeżeli produkcja u nas nie potanisje Co 
się tyczy polityki ak GE to obec- 
nie rząd dąży do rozluźnienia dotychęza 
sowych pęt reglamentacji. Tąk, naprzyk 
ład, wywóz cukru jest na przyszłą kam 
pnnję uzyskał znaczne udogodnienia, 
zaś wywóz zbóż dozwolony jest przy pe 
wnych cpłatach, które mają na celu w 
chwili, gdy chodzi o potanienie wszyst- 
kich produktów przemysłowych, nie do 
puścić oo wzrostu cen żywności, Powra 
cając do kwestji przesilenia,  końorąc 
pan min, oświadczył, że sytuacja jes 

ciężka, ale nie beznadziejna, Jeżeli nie 
rajda jakieś wypadki nieprzewidziane 

_ to można mieć nadzieję, że już w mie- 
siącach jesiennych nastąpi znaczne po- 
lepszenie i przyszły rok powienien wy 

ząć dużą poprawę, : 

Nad referatem senatora je 
(PPS.) o budżecie dyrekcji poczt i tel 
grafów dyskusji nie było, Senator Ki- 

niorski referował budżet ministrestwa 

_ spraw wojskowych, 

dyskusji przemawiali: sen. Karpiń 

Aki, senator Mengelson, sen, Janiszew- 

ki, szef sztabu generalnego gen. Haller, 

tóry w swym przemówieniu omówiw= 
Szy kwestje, wysunięte w toku dyskusji 
odpowiedział sen, Karpińskiemu, (ukrai 
hiec) który imputował Pi lencje 
ilistyczne mocno podkreślając, że 


Gaszyński |. p, 


Polska agresywnej wojny prowądzić nie 
myśli, ani rozszerzać swych granic, ani 
powiększać sił zbrojnych, lecz gotowa 
jest odeprzeć siłą każde zakwestjonowa 
nie tych granic, 

Po jednogodzinnej przerwie 
stąpiono do 
u, 


przy- 
udżetu ministerstwa skar- 


Zaburzenia 
i w Zagłębiu 


— Wzrost wpływó 


Katowice, 24 lipca. 
Specjalna służba telegraficzna „Ropubliki”, 
Położenie na Górnym Śląsku w cią- 
gu dnia wczorajszego uległo zmianie na 
gorsze. Zastrajkowały jeszcze 4 kopal- 
nie węgla, ] yć 
Przeważają wpływy komunistów, Na 
strój jest ogromnie podniecony, Odby- 
wają się liczne wiece strejkujących. 
W kopalni węgla „Antonina“ strejk 
zażegnany, s f 


4 


| Referował sen. Buzek; W dyskusji za 
Kierał głos m. in. p. prezes s min. 
Grabski, który, DdzowłAdająE” na zarzu 
ty, wysunięte w dyskusji w szczególnoś- 
ci przez sen. Adelmana, : zaznaczył, że 
społeczeństwo w dużej części nie stanęło 
na wysokości zadania, o ile chodzi o 

noszenię ciężarów. podatkowych. Na 


na G. Sląsku 
Dąbrowskim. 


Strejk w kopalniach przybiera coraz większe rozmiary. 


w komuuistycznych. 


Wczoraj w kopalni Miłoski nastąpił 
wybuch, Jeden z robotników został za- 
bity i trzech rannych. P. $. 

Zawiercie, 24 lipca. 

W ciągu dnia odbywają się liczne 
wiece protestacyjne przeciw przedłuże- 
niu,dnia pracy, Po przemówieniu przed- 
sławiciela zjednoczenia zawodowego pol 
skiego przemawiał komunista, Komuni- 
ści opanowali wiece. Założono komitet 
strejkowy który składa się również z 
samych komunistów, K. 


j sytuacji gospodarczej—twierdzi p. Kiedroń 
tego jest również p. premjer Grabski. 


zarzut nielegalnego postępowania orge 
nów. skarbowych p. premjer Grabski 
wiadczył, że organy 
przestrzegają ol 
jąc jed: dobro na 
oł PAY się wypadki poszcze * 
gólne zbyt rygorystyczhego postępo 
nia urzędników, to nie należy ich Rój 
gólniać, YA 
aa rzikaś en jg do ustawy 4 
£ zw. pe ctwach, äyakesia, 
mawiali senatorowie Zina 
N.) Woznicki (Wyzwołenie] 
Kędzior (PSL.) Rotenstreich (Koło Rá 
dowskie) Kopciński (PPS) Bana: 
(NPR.) i powtórnie p, prezes rudy mini; 
strów, 


Premjer Grabski odpowiadają w 
sprawach poruszonych przez poszcze: 
gólnych mówców w szczególności co 
do zasiłków na budowę szkół, oświad: 
czył, że hędą one udzielane w wysokośw 
ci 50 proc, lecz tylko w granicach budże 
tu. Co się tyczy procentów prawnych ł 

wstających na tem tle trudności z 
redytem zagranieznym, premjer Grab+ 
ski zauważył że owe dwa procent mie« 
sięcznie mają skutki dodatnie, Wreszcie 
co się tyczy pieniędzy z Ameryki, to lu 
dność polska w Ameryce nie wyszła go- 
rzej na tej pożyczce niż ludność polska 
w Hog, na pożyczkach wewnętrznych 
markowych, zaś wogóle trudno jest by 
wszyscy, którzy stracili na inflacji, mo- 
gli w obecnej dobie znaleźć zadośću- 
czynienie a uczucie krzywdy mają zna- 
cznie szersze warstwy ludności, 

Głosowanie odłożono do następnego 
posiedzenia: jutro. w piątek o g. 10 rano, 
P. GRABSKI TŁOMACZY SIĘ PRZED 

SENATEM. 
Warszawa, 24 lipca. 

Pan premier Grabski oświadczył mat 
szałkowi senatu w sprawie nieobecnp» 
Ści zastępcy ministra oświaty, przy de: 
batach nad budżetem, że zaszło w mipi- 
sterstwie oświaty nieporozumienie co do 
zakończenia urlópu wice- ministra i roz- 
poczęcia urlopu ministra. Pan premier 
zapewnił, że specjalny urzędnik prezy» 
djum rady ministrów odebrał polecenie, 
aby postarał się zawsze o ło, iż by za- 
interesowane ministerstwo przy debas 


tach senatu było zastąpiono” 


„REPUBLIK A", 


k 2 MO 
Atak banków na Francję. 
Bankierzy amerykańscy żądają takich gwarancji, na które Francja z ciężkiem sercem 
nie może się zgodzić. — Pesymistyczne i optymistyczne poglądy na sytuację. — 
HERRIOT BĘDZIE OBSTAWAŁ PRZY 


siedzeń komisji, główni delegaci konferen 
cji londyńskiej obradowali z przedstawi- 
cielami banków. W chwili obecnej tru- 
dno jeszcze orzec czy i o ile rokowania 
te dadzą wynik pomyślny jednak w ko- 
łach konferencji naogół odnoszą się do 
sprawy tej życzliwie i panuje powszech 
ne przekonanie, że pożyczka 800 miljo- 
nów marek niemieckich w złocie zosta- 
nie ostatecznie Niemcom udzielona. 


BERLIN 24 lipca. 


Polska Agencja Telegraficzna 


Według doniesień „Vossi- 
sche Ztg.* z New Yorku rzą- 
dy państw europejskich zo- 
stały powiadomione o za- 
miarze wycofania amerykań- 
skiego delegata, o He by 
iondyhska konferencja nie 
data dostatecznych gwarancji 
subskrybentom pożyczki nie- 
mieckiej. (Brák potwierdzenia 
tej wiadomości z innych Źródeł. 
Przyp. red.). 


e HERRIOT KONFERUJE Z P. POIN- 
w CARE, 
Londyn, 24 lipca. 

Herriot zamierzał udać się do Pary- 
ża, aby omówić tam z kołami polityczne 
mi parlamentu presję wywieraną przez 
bankierów na Francję, aby zrzekła się 
wpływu na sankcję przeciw Niemcom. 
Zamiar Herriota został wywołany groź 
ną postawą opozycji francuskiej. Poinca 
re ogłosił w „Daily Mail" gwałtowny ar 


Londyn, 24 lipca. 
Dzisiejszy „Dally Telegraph* donosi, 
Łe międzynarodowa finansiera nie odstąpi 
od swych żądań, które dla Francji są nie 
io przyjęcia. Montagu Norman, prezy- 
dent Banku Angielskiego, idzie razem £ 
amerykanami, 


~ tykuł, Pisma opozycyjne paryskie wystą 
DODATKOWE GWARANCJE DLA |Piy z atakami, Herriot miał w sobotę 
BANKIERÓW, wyjechać do Paryża i powrócić dopiero 


Paryż, 24 lipca , | we wtorek, na plenarne posiedzenie kon 
1 Korespondent Temps” dowiaduje się| ferencji. 
Że w dzisiejszej naradzie przewodniczą- W sprawie tej przeprowadził wczo- 


ych delegacji sprawa dodatkowych gwa-| raj Herriot kilkugodzinne telefoniczne 
rancfi żądanych przez bankierów nie była rozmowy z Pary) 


wcale poruszana, 
Omawiano jedynie kroki, które mają| Rozmawiał on zarówno z przedsta- 
podjęte w razie, gdyby komisja praw | wicielami większości rządowej, jak z le 


nicza złożyła swe sprawozdanie odnośne | aderami opozycji. Najdłużej trwała roz- 
Nopuszczenie Niemiec na konfeerncję. | mowa z Poincarem 


. Korespondent dodaje od siebie, że 
gdyby wiadomości te miały się potwier- Tymczasem wczoraj wieczorem przy 
é dowodziłoby to, że zarówno Herriot| był do Londynu jeden z wybitnych opo- 
Jak i Mac Donald zamierzają doprowa: | zycjonistów, Bokanowski, b, minister ma 
dzić obrady do pomyślnych rezultatów, rynarki, Herriot miał z nim kilkugodzin 
R%OŻYCZKA BĘDZIE UDZIELONA  |ną rozmowę, poczem konferował z Hug 
Polska Agencja Telegraficzna hesem i Kelloghem. Szczegóły narad nie 
Londyn, 24 | ~a. znane. Słychać, że podróż Herriota do 

| Niezależnie od zwołanych na aziś po-| Paryża została zaniechana, 


PRZYJĘCIU SWYCH POSTULATÓW 


Paryż, 24 lipca. 
Jak donosi „Matin“, Herriot przyjął 
wczoraj przedstawicieli prasy francuskiej 
i zapewnił ich, iż będzie z całą stanow- 


czością obstawał przy utrzymaniu posta- 


latów natury zasadniczej. Należy jednak 
podkreślił premjer, pozostawić czas sprzy 
mierzonym na wspólne ureguiowanie tru- 
dności po dwóch latach, w czasie których 
rządy państw sprzymierzenych rzadko 
MERY. się w bezpośrednim kon- 

cie, 


AMERYKANIE PERTRAKTUJĄ 
Z FRANCUZAMI. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 24 lipca, 
Według doniesień Havasa obydwaj 
przewodniczący delegacji odbyli dziś 
zrana konierencję. Francuski minister 
skarbu odbył, jak donosi „Hava“ dłuższą 
naradę z amerykańskim podsekretarzem 

stanu do spraw finansowych, 


NIEUZASADNIONY PESYMIZM, 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Londyn, 24 lipca. `} 
Mimo pewnego rozczarowania, jakie 
dały się odczuwać w sterach politycz- 
nych w związku z wczorajszem plenar- 
nem posiedzeniem konferencji, na której 
jak wiadomo nie zapadła żadna decyzja, 
w kołach konferencji wypowiada jest 
pogląd, że jednak pesymizm ten nie jest 
w dostatecznej mierze uzasadniony. Po- 
siedzenie wczorajsze potwierdziło jednak 
jedynie fakt, z czego każdy świadomej 
rzeczy obsewałor powinien zdać sobie 
sprawę, że uzgodnienie sprzecznych po- 
glądów na sposoby rozwiązania tylu ży- 
wotnych spraw jakie ma przed sobą kon- 
ferencja, wymagają zarówno czasu jak i 
x 


Wspaniała obrona posła 
Liebermana ` 


w prócesie krakowskim. 


Kraków, 24 lipca, gdy był min, Prokuratura krakowska 


DALSZA OBNIŻKA CEŁ PRZYWO- 
ZOWYCH. 


Warsz. kor. handl, „Republiki” tlef,: 
Gabinet p, Władysława Grabskiego 
przygotowuje teraz dalszą zniżkę ceł 
przywozowych na artykuły pierwszej po- 
trzeby, y 
Rządowi zależy na tem, aby zaraz po 
szej fali cych cen, które muszą 


rajszym plenarnem posiedzeniu, 


taktu dobrej woli, i dużo sprawności tech 
nicznej ze strony sprzymierzonych, Co 
do czasu to konferencja przeciągnie się 
prawdopodobnie jeszcze 2 tygodnie, 


+» 
* 


Londyn, 24 lipca, 
Komisja trzech zebrała się dzisiaj w 
godzinach rannych dla, dalszego kontynu 
owania swych- prac z uwzględnieniem 
pewnych poprawek powziętych na wczo- 


"Dziś po południu odbyło się również 
posiedzenie komisji 2-ej, 


PRZYWRÓCENIE JEDNOŚCI EKONO: 
MICZNEJ NIEMIEC,, 
Polska Agencja Telegraficzna. 
Londyn, 24 lipca . 
Druga komisja obradująca nad spra- 
wami związanymi z uchyleniem  zasta- 
wów w zagłębiu Ruhr odbyła dziś po po: 
łudniu zebranie, które. miało na celu 
przyjęcie wypracowanego sprawozdania 
o przywróceniu jedności ekonomicznej 
Rzeszy a także * projektu zapewnienia 
wojskom okupacyjnym bezpieczeństwa. 


EKSPLOATACJA KOLEI ZAGŁĘBIA 
- RUHR. 


„  Moguncja, 24 lipca. 
Zarząd kolejowy na terytorjum okupo 
wanym przekazał dziś w Paryżu sojusz- 
nikom 9-tą spłatę, wynoszącą 50 miljo- 
nów franków fr. uzyskanych z eksplała- 
cji kolei. 


BANKIET U KRÓLA. 
Polska Agencja Telegranczna. 


Londyn, 24 lipca. 
Dziś po południu dęlęgaci na konie« 
rencję londyńską podejmowani byli przez. 
króla angielskiego benkietem. Król Je- 
rzy rozmawiał z szęregiem najwybitniej- 
szych delegatów, ` 


RZĄD KUPUJE FABRYKĘ SZERE- 
SZEWSKIEGQ ZA MILJON DOLARÓW 
Warsz, kor, handl, „Republiki“ telef. 
Pertraktacje w sprawie kupna znanej 
iabryki wyrobów tytoniowych Szere- 
szewskiego w Grodnie przez monopol pań 
stwowy dobijają końca, 


Dzisiaj w dalszym. ciągu przemawiał 
obrońca poseł Liberman, Wykazywał — 
wśród wzruszenia na sali — że należało 
oszczędzać krew ludzką, a nie strać się 
© to, aby autorytet został gwałtem rze- 
komo utrzymany, Autorytet władz zo- 
stał naruszony przedewszystkiem przez 
same władze, które nie szanowały zarzą 
dzeń wyższych instancji. Co dọ poruszo 
nej przez adw, Szurleja kwestji odszko- 

owania dla wdowy po zabitym śp. rotm 
Łakasiewiczu, obrońca stwierdza, że 
w żadnym państwie na zachodzie czy to 
we Włoszech, czy Francji nie  żądano 
zemsty, 

Obrońca udowadnia, że poseł Stań- 
czyk i 4 inni, wymienieni jako  „przy- 
wódcy rozruchów", są oskarżeni bezza- 
sadnie, starali się oni bowiem wpłynąć 
na uspokojenie, a nie w kierunku szrze- 
nla gwałtu, Opierając się na zeznaniach 
świadków nie można skazać  oskarżo- 
nych. W czasie, gdy rzucano flaszka- 
mi w policję poseł Stańczyk na życzenie 
komisarza przemawiał do tłumów, że po 
licja nie jest wrogiem robotników, że 
wykonuje tylko rozkazy swej władzy. 

Przypomniał też poseł Liberman gru 
dzień 1922, gdy ani policja ani wojsko 
nie interwenjowało i zapytał, czy podże 
gacze tych walk, posłowie narodowo- 


demokratyczni zostali pociąśnięci do od- 
powiedzialności? Następnie mówi o za- 
* machu na posła Thugutta 


nie uznała rządów Moraczewskiego za 
polskie. Najpierw była Austrja, potem, 
przepaść, następnie zaś „rząd narodo- 
wy,” i 

Poseł Liberman podkreśla — przyta- 
czając określenia adw, Szurleja, że gdy 
przybył przedstawiciel zgody, gen. Że- 
ligowski — starał się on aby pogrzeb 
żołnierzy i robotników odbyły się współ 
nie, na co nie chciano się zgodzić ze 
strony narodowej”. Mówca zna żołnie- 
rza polskiego: był obrońcą w procesie 
legjonistów w Marmarosz Sziget i wte- 
dy na interwencję adjutanta cesarskiego 
aby skrócić rozprawy odpowiedział, że 
„rozprawy skoficzą się, gdy Austrja u- 
padnie”, Przypomina następnie słowa 
generała Szeptyckiego, że dla żołnierza 
jest rzeczą ciężką strzelać do bezbron- 
nego tłumu. 


Obrońca — wśród płaczu na sali koń 
czy sławami — aby zarzucić zasłonę na 
to, co się stało i postawić krzyż, 
ESUE RET EROA GRU PETE 


SPRAWA MOSSULU, 


Polska Agencja Telegraficzńa, 


Konstantynopol, 24 lipca. 


Ambasador angielski wręczył delega- 
towi ministerstwa spraw ZE EE 
ski 


w Angorze notę, w której rząd angie. 
zapytuje jakie są poglądy 


rządu turec- 
kiego na rozpoczęcie bezpośrednich ro- 
za czasów, kowań w sprawie Mossulu. 


Cena wynosi około miljona dolarów, 


pierw: 1 
przyjść po dniu 14 lipca, czyli po termi-| Tranzakcja w sierach fachowych uwa 


mie wejścia w życie reł zniżonych, umo- s á 
liwić dalszą zmiżkę cen, czyl: obniżyć oai za bardzo korzystna dla mo: 
koszty utrzymania, nopolu, zB ri X 
AOE A EE EE SS E S TE E, 
` Baczność! 


Aby naszą firmę rozpowszechnić urządzamy niniejszą. » 


Zagadkę Premjową! 


Baczność! 


1. Premja: 1 szafka dębowa zawierająca 101 sztuk szłucjec 
? platerowych - - - - - - = =, wartości 900,— złp. 

2. 7 1 zegar stojący dębowy ze śliczriem podwójne 
biciem -| - 2 = =- > = =- = = + wartosci 600,— » 
3—4. `a Po 1 zegarku złotym męskim = = - s 00, — » 
5—10. 2. „ 1 serwisie niklowym do kawy - = FA 00,— » 

11—30. >» > | zegarku srebrnym, branzoletkowy damski 
/ lub męski, albo zegar salon. dębowy - wartości 50— » 
31—100 Różne wygrane - = = - - = = + = + pó 25— a 
101—200 i k E AE E R SE, N aa 

Zagadka! 
Ska NYane foure Garir ŚL, Taune 
5262 


Powyższe sylaby oznaczają Województwo Polskie. 


zł Warunki: / 
1. Każdy może nadesłać rozwiązanie zagadki, A E 
2. Ppr Kreto zagadki musi być najpóźniej 31 lipca r. b. wysłane. Dowód stempel DGL 
3. Każde rozwiązanie must być na osobnym papierze, wielkości 25 centimetrów kwai ratowyc! 
z dokładnym adresem nadsyłającego, Do każdego rozwiązania należy dołączyć jeden złoty 
Nie w znaczkach pocztowych. r 
4. Premje zostaną podzielone według liczby dobrych 
W razie wpływu większej ilości rozwiązań SEE losowanie. 


porządkowej . nadejścia rozwiązań: 


« 


M 0 


5.. Losowanie odbędzie się pod dozorem Biura Rewizyjnego Confidęptia iw obecności zastępcy 
zej firmy, ; 
6. Nazwłska Wygrywających będą oprócz listownych zawiadomień ogłosźjne w tych samych 
dziennikach. 


Zadnych praw sądowych nikt nie może sobie rościć do naszej firmy z powodu rozwiązaniś 


POLSKA HURTOWNIA ZEGARÓW 


KATOWICE (Górny Sląsk) ul. Mielęckiego 8. ` 
«| 


l f 


** REPUBLIKA _--- 


Obrońca w roli oskarżyciela. 


\ 


Ten sam człowiek, który dopiero nie 
dawno Wrócił z podróży ña Zachód, gdzie 
wobec swych towarzyszy z lewicy fran- 
cuskiej i angielskiej bronił dobrego imie 
nia Polski i starał się ją oczyścić z cięż- 
kich i niekiedy doprawdy zbyt surowych 
oskarżeń; ten sam człowiek, który ogło- 
siti słynny list do Poincarego w sprawie 


', znęcania się nad więźniami politycznemi 


| 


ji 


l 
i 


w więzieniach polskich, i walezył z zarzu 
tami wybitnych intelektualistów Francji, 
zarzucających nam najgorsze okrucień- 
stwa i najohydniejsze praktyki; ten sam 
człowiek i wreszcie, który będąc zacię- 
tym wrogiem reakcji i wybujałego nacjo- 
nalizmu polskiego, potrafił hamować się 
w chwili, gdy spostrzegał, że interes pań 
stwa może na tem ucierpieć; ten sam 
człowiek wytoczył obecnie przeciwko 
Polsce oskarżenie, przedstawił obraz 
jej niemocy państwowej i bezładu we- 
wnętrznego, dał nam tak ponury zarys 
naszej przyszło, jakiego być może nigdy 
nie oglądaliśmy na naszym gruncie poli- 
tycznych, 

List posła Thugutta do wicemarszał. 
ka Poniatowskiego, w którym autor sta- 
ra wyjaśnić swą rolę w czasie ostatniego 
przesilenia i tłumaczy jakie przyczyny 
skłoniły go do wystąpienia z „Wyzwo. 
lenia", jest potężnym ewenementem o wy 
bitnem znaczeniu historycznem,, którego 
donios!ość bodaj czy nie przewyższa 
słynnej mowy Piłsudskiego, wygłoszonej 
w swoim czasie w hotelu „Bristol”, 

y Obledwie emuncjacje mają wiele cech 
wspólnych, a przedewszystkiem tę, że i 
| tu f tam znajdujemy rachunek sumienfa 
człowieka, który w sile wieku I w pełni 
zasobó moralnych, usuwa się z.rządu i 
z Życia politycznego po dniach pełnych 
pożytecznej działalności i sławy, Tylko, 
że podczas gdy mowa Piłsudskiego jest 
wolną rozprawą z reakcją polską, jest 
potężnym atakiem na znienawidzeną 
po tysiąćkroć endecję, list posta Thugut- 
ta obejmuje. daleko szersze horyzonty, 
Bez chorobliwej i fatalnej nienawiści par 
tyjnej, były minister rządu Moraczew- 
skiego i były leader  najpotężniejszego 
stronnictwa chfopskiego, w trosce o do- 
bro! Anrodu 1 przyszłość państwa bije na 
alarm | wskazuje przepaść, w którą sta: 
czamy się wszyscy, Pełen* rozsądnej 
wyrózwrhiałości, godnej człowieka kultu: 
„ ralnego i prawdziwego europejczyka, nie 
składa, odpowiedzialności na żadne ze 
stronnictw, nie wini dewicy ani prawicy, 
nie oskarża ani rządu -ani sejmu, lecz 
przyczynę "obecnego okropnego „stapu 
składa nt karb fatalnego splotu wypad- 
_ ków, przypisując nasze nieporadności, 
_ wybitnych jednostek i silnych charakte- 
rów, są 
To co poseł Thugutt. pisze o sytuacji 
w jakiej- znajduje się państwo, -jakkol- 
wiek wywrze silne wrażenie w kraju i 
odbije się głośnym echem za granicą, 
Powinno być powtarzane codziennie po 
kilka razy dziennie w całej prasie pol- 
| skiej w celu pobudzenia czujności spo- 
łeczeństwa i wyrwania go że słodkiego 
‘snu, w jakim starają się je zakoserwować 
niepoprawni optymiści i karmelkowi po. 
litycy.. i à i 
„Polską jest dziś w potrzebie tak cięż- 
kiej, pisze poseł Thugutt — w jakiej nie 
yła od czast powstania państwa, chyba 
«w chwili najazdu bolszewickiego. Sa- 
„nacja skarbu i uzdrowienie pieniądza zo 
stały wprawdzie znacznie posunięte nā- 
_ Przód, ale bynejmtiej nie są zakończone, 
_ Położenie gospodarcze pogarsza się z 
dnia'na dzień. Chłop mrze głodem, ty- 
lące robotników wyrzuca. się codziennie 


|nansiści nie dałi hasła do robienia in- 


na bruk, W stosunkach międzynarodo- 
wych przespaliśmy kilka fat na mięk- 
kiem posłaniu mniej czy bardziej lichych 
traktatów i dzisiaj budzimy się z uczu- 
ciem grożącego nam niebezpieczeństwa: 
nasze rzekomo chroniące nas sojusze 
mogą być unicestwione, a z otaczają- 
cych! ciemności słychać tylko ryk niena- 
wiści naszych nieprzyjaciół i pomruk 
obojętności, niewiary czy wzgardy do na- 
szego Państwa, Na naszych kresach pa. 
nują takie stosunki, że o ile w ciągu 
kilku lat nie nie nastąpi zmiana, będzie- 
my tam mieli zbrojne powstanie, które 
albo oderwie nam kilka prowincji, albo 
będzie musiało być. utopione w morzu 
krwi, Interesują się nami: tylko bolsze- 
wicy, którzy zatapiają nas powodzią złej 
agitacji. Byłoby pół biedy, gdyby tej 
ewangelji nienawiści słuchano tylko z 
powodu przemijającej nędzy. Niestety, 
słucha się jej chętnie także patrząc na 
niedołęstwo naszej administracji, w której 
ciągle góry zapisywanego papieru nie ru- 


szają żadnej ze spraw z miejsca, w której 
nic nikomu nie wierząc i nikogo nie ros 
biąc odpowiedzialnym, nie przeszkadza 
się żadnemu nadużyciu. Lekceważy się 
obywateli, lekceważy się ich najsłusz- 
niejsze interesy i przedewszystkiem nie 
zaspakaja się najpilniejszych potrzeb pań 
stwa, poprzestając na pozorach pracy, 
Trudno na to wszystko znaleźć inny wy- 
raz niż ten jakim chrzczono ginącą Pol- 
skę szlachecką; to jest nierząd. Ktoby 
się pocieszał, że tym nierządem już kilka 
lat Polska stoi, niech pamięta, że Księ- 
stwo Warszawskie trwało pięć lat, a Kró 
lestwo Kongresowe piętnaście, a potem 
zginęły, i że przyczyną ich zguby była 
nietylko przemoc wroga, ale niedosko- 
nałość ich organizacji, brak siły cha- 
rakterów. 

W nader czarnych barwach maluje 
pos. Thugutt naszą przyszłość państwo- 
wą. Silnym patosem Skargi ukazuje 
nam straszną teraźniejszość i beznadziej- 
ną przyszłość, Trudno powiedzieć, aby 


w słowach tych była choć odrobina pra 
sady. Niel Jest to prawda i najpra w 
dziwsza rzeczywistość! 

A zdobył się na roztoczęnie jej przed 
społeczeństwem i światem, człowiek pes 
łen wiary w żywotność narodu polskiegą 
człowiek który od zarania czynu niepo< 
dległościowego brał żywy udział w życiu 
politycznym i poświęcił się całkowicie 
tej odpowiedzialnej pracy. I jakkolwiek 
działalność jego, szczególnie w ostatnich 
dniach, nie zawsze pokrywała się z li» 
njami, nakreślonemi w liście do pos. Po 
niatowskiego, a rola jego przy opraco- 
wywaniu reform kresowych i w trakcie 
planowanej rekonstrukcji gabinetu pana 
Grabskiego, zachwiała mocno jego auto 
rytetem i rzuciła cień na szczerość jego 
demokratyzmu, to jednak głos najwybit« 
niejszego bodaj polityka w obecnej do« 
bie będzie usłyszany wszędzie, gdzie nie 
zamarła jeszcze troska o byt narodu i 
państwa, 

Jan Urbach, 


PERZYNY SĘ o 


1 a 3, $ 
Z Łodzi do New Yorku. 
Ameryka dusi się, nabrzmiała złotem. — Pieniądze za 3 procent rocznie. — Ośm. 


dni na morzu. — Mokry wjazd do suchej Ameryki, — Góry lodowe na Atlantyku. 
; == Co powiedziała piękna paryżanka? 


(Od specjalnego wysłannika „Republikiś), 


New Jork, w lipcu 

Zeladwie cztery dni bawię się w 
Nowym Jorku i zapełniam je rozmowa- 
mi, które dadzą mi pewien materjał do 
obserwacji tutejszego rynku pieniężnego 
i jego nastrojów, Nie będę więc pochop- 
ny w sądach i wstrzymam się z wyda- 
waniem ich, aż do chwili zapoznania się 
2 konstrukcją gospodarza 4 psychołogicz 
ną rynku, 

Dzisiaj jednak już można powiedzieć, 
iż Wall-Street odpowiednik londyńskie- 
go City przedstawia pożałowania godny 
widok, Jest to kolos który dusi się brze 
mieniem ciążącego na nim złota, nie 
wiedząc co ma z nim począć. Wyobraż- 
cie sobie łódzkiego tkacza, który nagle 
dziedziczy miljon złotych; stanie zafraso 
wany, nie wiedząc: co począć. z pieniędz 
mi w najlepszym razie odda je na pro- 
cent do banku, To samo robi Wall-street 
m można tam dostać, pieniądz dzienny 
za 3 proc, w stosunku rocznym w iloś- 
ciach nieograniczonych. Ale'o wykorzy- 
staniu konjunktur europejskich nie myśż 
E bankier nowojorski, 

Nie myśli dla tego, iż miarodajni fi- 


teresów z Europą. To wystarczy, aby 
jego psychologia wzdragała się przed 
myślą rozważenia możności: roBieni: 
interesów. gł- «e zaaprobowanych 
przez trzy wielkie grupy: Morgana; Rock 
fellera i Warburga. X 
Dzisiaj nie chciałbym więcej zajmo- 
wać się „tematem finansowym” mógłbym 
powiedzieć coś, co musiałoby już w naj- 
bliższej przyszłości ulec rewiz,. Opo- 
wiem zato:o rekordowej, bo odbytej za- 
ledwie. 7,8, dniach podróży Łódź — New 
Jork, z 18 godzinnym pobytem w Pa- 
ryżu, Omal byłbym nie „sfuszerówał” 
tego r= „rdu, gdyż na dwi- iuinuty przed 
odejściem specjalnego „ckspressu „a -~ 
żłerów „Cunardą” do Cherbourga zdo- 
tatem bez biletu wpaść do pociągu. Po 
sześciogodziniej _odróży, zajeżdża po- 
ciąg b.zpośrednio na „pier” przy któ- 
xyr znajduje się urząd celny oraz gdzie 


j 


st. saty okrąciu który ma + przes 
wieść na 31.000tonową  „Mauretanię”, 
czekającą u w+sia pirtu | che: our. 
sl'-go. Po krótki“ podróży znalazłem 
się nu pokładzie statku dzi 
„Blue riblon” «u najszybszą «roz > 
Nowego Jorku. Ustanowiony rekord 
przed wojną wyiiusii 4 dni i 10 godzin 
Nasza podróż trwu:« około 5 1 pół dnia 
gdyż nasz czterośrubowiec płynął jedy- 
nie na 3 propelerach; bowiem w 'niewia- 
domy sposób złamał jeden w czasie os- 
tatniej jazdy z Nowego Jorku, Mimo to 
dziennie robiliśmy około 900 kilometrów 

Pozatem podróż letnią porą trwa dłu 
Żej, ze względu na trasę, która jest obra 
na w kierunku na południe, a ie naj- 
krótszą drogą, a to celem ominięcia uka 
zujących się jeszcze do końca lipca gór 


ERT 


Flodowych. i 


Nic nie może być nudniejszego, ani- 
żeli podróż, choćby na' najszybszym, 
ale zato angielskim statku transatlan- 
tyckim. Jadą: nim jedynie: ludzie „inte. 
resu”, którzy nie zrioszą sześciodniowej 
podróży, „Mauryłańia” ma fatalną mu- 
zykę, pod względem komfortu nie jest 
„ostatniem słowem kychnię ma 'dosko* 
nałą, aczkolwiek nie taką jak inne now- 


sze statki; Te okoliczności wpływają na' 


to, iż płeć piękna starannie jej unika. 

Więc nuda panowała i charakter epi- 
demiczny. Gdyby nie karty. „pools* o- 
raz w miarę zbliżenia się do „suchej” A- 
meryki, wznużona konsumpcja alkoholu 
to gentelmeni maurytańscy byliby nie- 
pocieszeni, Mnie zaś pozostawała jedy- 
nie ostatnia książka Keynesa, którą wy 
grzebał w bibijotece okrętowej. 

Jedno tylko' powiedzenie: zdołało w 


przedostatnim dniu. wprawić w dobry |. 


humor bywalców „smoke room'u", (re- 
served onby for gentlemen passengers) 
Wypowiedziałą je paryżanka, będąca 
dorażną przyjaciółka dwóch ameryka- 
nów, którzy zabrali ją na dwutygodnio- 
wy pobyt do Nowego Jorku. -1* nasze 
zapytania, w jali.. celu jedzie do A- 


meryki odpowiedziałą nam; „I shall ma- 


ke them happy”, To „bon mot”, Obiegło 
cały okręt i powtarzane było w chwi- 
lech grożących melancholją. Jeśli wspo- 
minam je, to aie jedynie dlatego, by 
wyśmiać prymitywność powiedzienia 
„marytańskiej paryżanki”, Nie — to jest 


ilustracją polityki emigracyjnej Stanów , 


Zjednoczonych. 

Polak, starający się o wizę amerykań 
ską musi przejść gehennę formalności, 
złożyć dziesiątki zaświadczeń, przy« 
czem w końcu oświadczają mu, iż o< 
trzymanie wizy nie jest jednoznaczne x 
prawem wyjazdu dò Ameryki; osądzą to 
dopieto władze emigracyjne; Tymcza- 
sem paryżaneczka, jadąca w niedwuzna: 
cznym celu, uszczęśliwinnia swych pro: 
tektorów przez dwa tygodnie, otrzymu: 
je z łatwością wizę, MN 

Nuda podróży urozmaicona była bas 
lem, wydanem z okazji: urodzin księcia 
Wadji, fatalnym koncertem na rzecz sie 
rót po marynarzach, braz improwizowa: 
nym meczem bokserskim, k i 

Skoro wspomnę o jeżdzie przez jed 
ną „noc pośród mgły, przy akompanja- 
meńcie deherwującego i rytmycznego ry. 
ku syreny okrętowej, to wyczerpię cały 
zapas wrażeń mej pierwszej podróży, 
przez atlantyk. To też z tęsknotą wy- 
czekiwałem na równi z amerykanami 
Nowego Jorku, Po badaniu lekarskiem, 
formalnościach paszportowych 1 stostm 
kowo sprawnej rewizji celnej, znalazłem” 
się 27 czerwca w południe u wyjścia 
budynku Cunarda, na 14-th street. 

Dr, Leszek Kirkień, 


ASES EDETS 


Olbrzymie burze w środ“ 
kowej Europie. 
Paryż, 21 lipca. 

W kilku krajach Europy środkowej na” 
stąpiło wczoraj oberwanię się chmury. 
Burze objęły część wschodnią. Francji, , 
część środkową Mowie: oraz ŚM garskie 

rze! 
Wskutek ny Ner izle osób inst r) 


Skandal Hakoah — Po:onja 


przez pryzmat prasy warszawskiej. 


Przedwczorajszy mecz Hakoah (Wie 
deń) — „Polonja. (Warszawa), zakoń- 
czony, jak doniosły wczorajsze depesze 
niesłychaną wprost w świecie sporto- 
wym awanturą, wywołał na łamach pra- 
sy warszawskiej liczne: uwagi i komen- 
tarze, tyczące się zajścia, Jak wiadomo, 
prryezyna godnych pożałowania zajść 
yło słabe orjentowanie się w zawodach 
sędziego p. Bednarskiego, 

Trudno definitywnie stwierdzić kto 
ponosi bezwzględną winę w tem, że mecz 
musiano przerwać przy ogólnem zdener 


wowaniu zarówno graczy obydwóch dru- 


Żżyn, jakoteż wyjątkowo licznej publicz- 
ności, 

Nie ulega wątpliwości, że jedynie ob- 
jektywne rozpatrzenie tej sprawy, mo- 
głoby być pomocne przy skonstałowaniu 
prawdy. 

Niestety, Jednak prasa, która z racji 
swego obowiązku winna była zająć sta- 
nowisko bezwzględnie rzeczowe i bez- 
stronne, wystąpiła z artykułami, odzna- 
czującymi się namiętnością i stronniczo- 
ścią sądów, 

Kurjer Poranny” pisze: 

„Hakosh niema marki drużyny dy 
scypiinarnej, Donoszono niedawno 

o brutalnej grze Hakoahu z Ł. T. S, 

G, w Łodzi, a i podczas ostatniego 

meczu w Krakowie (sicl! — przyp. 

Red.) mieli ciągle zatargi z sędzią 

Lustgartenem, Przy łatwo zrozumia 

nem roznamiętnieniu publiczności na 

boisku mogą spowodować niebliczal- 
ne skutki, dlatego raczej należałoby 
zrezygnować z tych — tak mało spor 
kąt fyj ao z Hakoah i ei 
zwo! Jedynie na gry z drużyn: 
żydowskiemi”, 

Gra „Hakoahu” nie przypada rów- 
mleż do gustu „Kur, Porannemu”, Pis- 
mo to twierdzi, że . wiedeńczycy upra- 
wiają również „drugi sport - awanturo- 
wania się z sędzią”, 
dny ee 
adnyc| 7 

iSłowem caty meoz był skanda- 
łem. W opinii stolicy najprzedniejszą 

Jaj: deya footbalową przez sam 

Gr Penn się z żydami straciła 

ele, 
Żywimy głębolde przekonanie, że 
ani władze bezpieczeństwa, aby 
(6 zatargów wśród widzów, 
ani władze sportowe, aby uniknąć 
równie nrogancko - machabejskiej 
walki — nie dopuszczą do zamierzo- 
nego spotkania „Hakoshu” z repre- 


cja stolicy, Byłby to już skan- 
GH nad skandale”. sd 


Pozatem podkreśla „Dwugroszówka”, 
fakoteż „Rzeczpospolita” fakt, że druży- 
na „Hakoah” jest drużyną zawodową. 
„Rzeczpospolita” pisze między innemi; 

„Licznie zgromadzeni -zwolennicy 
Hakoahu spodziewali 


pisze wręcz bez 


się ujrzeć!” 


piękną grę swej narodowej, zawodo- 
wej zresztą, drużyny (biorą za 
mecz „tylko” 700 dolarów) i łatwe 
jej zwycięstwo nad Polonją. T'ymcza 
sem spotkał tych widzów srogi za- 
wód. Hakoah nie pokazał klasy A, 
w dodatu zachowanie się drużyny 
żydowskiej pozostawiło wiele do ży- 
czenia”, 


Fabian, słynny bramkarz klu- 


bu „Hakoah*, 
z zi 


{ 


A dalej: 

„Drużyna Hakoahu, składająca się 
AN ch gun Wegier í Au- 
„nie pokazała tego poziomu gry, 
jakiej ód niej- oczekiwano, Porów» 
nanie jej ze znakomitymi, grającymi 
fair, Amatorami, nie wytrzymuje po 

/ równania. Amatorzy górują nad Ha 

koahem przedewszystkiem kulturą, 

, a dalej techniką, zgraniem i wzoro- 

wem zachowaniem się na boisku”. 

Najwięcej miejsca poświęcił temu nie 
bywałemu pod różn względami me- 
czowi „Nasz Przegląd”. Całą winą za 
zajście ponosi. według tego pisma sę- 
dzia, który był stronny i nie posiadał 
orjentacji. 

Chcąc dać możliwie bezstronne ©- 
świetlenia zajść, pyta „Nasz Przegląd” o 
zdanie przedstawicieli drużyny „Amato- 
rów”, którzy byli obecni na powyższym 
meczu. 

Zdanie p, Seemana, kierownika sek 
cji piłki nożnej „Amatorów“ (Wiedeń) 
jest następujące: 

estem zdania, że materjał 
ludzki w polskich klubach sporto- 
wych jest doskonały, sędziów nato- 


Fot. Laks. 


miast zupełnie nie posiadają, Nie- 
którzy z nich demoralizują ten świet 
ny materjał sportowy, ucząc ich grać 
tak jak to nigdzie się nie prakty- 
kuje. ? 

Sędzia nie może i nie powinien 
ad hoc stwarzać sobie własnych re- 
guł i metody gry, istnieje przecież 
regulamin międzynarodowy obowią- 
zujący jednakowo we wszystkich 
krajach. 

Szkoda wielka, że match tak po- 
ważny powierzono tak  niezdolnej 
osobie, 

Zresztą jestem gościem w Warsza 
wie, pan mnie chyba rozumie...". 
Zaś p, Szałer, środek ataku tejże dru- 

Żyny, tak zw. „król piłki nożnej” wyja- 
wia zdanie: 

„— Jest to ogólną chorobą sportu 
polskiego, że nie posiada ona odpo 
wiedniego materjału sędziowskiego. 
Czuliśmy już to we Lwowie, to samo 
w Warszawie, ale podczas matchu 
z nami nie mogło dojść do takiego 
skandalu, ponieważ my uprawiamy 
odmienny od „Hakoahu'” 
gry. Myśmy mniej się stykali z prze 
ciwnikiem i dlatego nie doszło do 
wykroczeń. 

Nie omieszkał „Nasz Przegląd” przy- 
toczyć również zdania p. Nemesa, kapita 
na drużyny „Hakoah“, 

Nemes jest rozgoryczony, przyjęciem 
jakiego doznała leże drużyna. Znać to 
po każdem jego słowie... 

„— Przyjechaliśmy do Polski, by 
pokazać nasz sposób gry, jak rów- 
nież naszą klasę międzynarodową. 
Grywaliśmy już na wielu boiskach 
Europy, mieliśmy do czynienia z róż 
nymi ludźmi, ale takiego sędziowa- 
nia jak na naszym matchu z „Polo- 
nią" jeszcze nigdy i nigdzie nie mie- 
liśmy. 

Wolelibyśmy już sędziego idjotę, 
więc byty chociaż niezdolny dla o- 
bu stron, lecz ten pan pozwałał so- 
bie zbyt wiele, 

Nieustannie targał nasze nerwy, Gdy 
mu powiedziałem, że raz po raz obra 
Żają Heuslera, nie wierzył, a gdy mu 
dałem akademickie słowo honoru, 
wykręcił się tem, że sam tego nie 
słyszał, i 

ecz my terozywać się nie po. 
zwolimy. 

Mogliśmy ustępować, ale wszyst- 
ko posiada swoje granice, Rzeczy- 
wiśtem szczęściem było, że deszcz 
lunął, bo pod dyktandem tego pana 
nie mogliśmy i tak grać do końca, 

Nie zraziło nas, że musieliśmy 
grać w dziesiątkę i w dziesiątkę 
„zwyciężylibyśmy”. 

Taki sędzia — to wstyd!”, 


system | y, 


Wacker (Wiedeń) 
Ł. T. S. G. 0:2 (0:0). 


Wiedeńską drużynę Wacker, mimo 
iż należy dò A klasowych klubów nie mo 
żna absolutnie porównać z żadną nawet 
przeciętną drużyną zagraniczną, 

Oglądając ge tej drużyny © w dniu 
wczorajszym na DOK.. rozczarowaliś- 
my się w zupełności, dziwiąc, się w jaki 
sposób jednostka ta mogła pokonać Ha 


koah, Viennę, albo wyjść na remis z Ra. i 


pidem. . } 

Gra jaką zademonstrowali goście 
z nad Dunaju, nie zestuguje pod żadnym 
względem na miano gry A klasowej. 

Wacker, prezentujący 'się na pierw= 
szy rzut oka imponująco nie SPARE naj 
mniejszego startu do piłki: główą gra 
słabo, wykazuje zupełny brak, celnych 
strzałów na bramkę, a co najważniejsza 
nie potrafi przeprowadzać celowych ak 
cji, To też ŁTSG, miało ułatwione zada. 
się, zwyciężając, bez zbytniego wysił- 
u, bę] 
Gospodarze udowodnili raz jeszcze 
że są drużyny, z którą dziś należy się w 
Pelsce poważnie liczyć, ` 

Gra nie należała do ciekawych. Obie 
drużyny traciły głowę pod bramką i na 
wet nie potrafiły wyzyskać po rzucie 
arnym do przerwy, pomijając już cały 
szereg innych dogodnych sytuacji, 
3 W pierwszych minutach gra otwar« 


LO £ 
ŁTSG, zyskuje: karny, strzelony pros 
sto. w słupek, 4 A 

Atak miejscowych -zagraża 
bramce przeciwnika, 

palay strzał Herbstreichą oraz prze 
bój Pogodzińskiego wyjaśnia NSRS 
bramkarz, Bar 

Goście rewanżują się, dwoma ataka- 
mi, strzelając z 2-ch kroków w słupek. 

W zamieszaniu podbramkowem za< 
winia Wieliszek: karny, bronią świetnie 
Pile „Ferel* w świetny sposób wyjaśnia 
sytuacje podbramkowę, | 

Po przerwie gra się nieco zaostrza. 
Obie drużyny dążą za wszelką cenę do 
uzyskania. zwycięskiej bramki, grając 
przytem faul, AR 

W tej części gry popisują się wiedeń 
czycy niecelnemi strzałąmi,  przyczem 


często 


czny, K R ! 

ży następujące po. sobie rogi dla 
ŁTSG. nie wykorzystują: miejscowi. 

Przebój i strzał prawego łącznika 
gości wyjaśnia, pewnie Pilc, A 

W 18 minucie wolny dla,ŁTSG. bije 
Herel — bramkarz zamiast _ schwycić 
piłkę odbija ją i nadbiegający Wujas za- 
łatwia resztę, Żywe oklaski nagradzają 
ten sukces, dy 

ŁTSG. w ziipełności opanowuje te. 
raz sytuację i Pogodziński o ładnym 
strzale zdobywą 2 bramkę dla miejsco- 


wych, . 

Publiczności około 1,500 osób, Pan 
Salomonowicz często marnował dogodne 
sytuacje dla obu drużyn, _ nadużywając 
gwizdka, A ‘Sportsman, 


KAROL ROSSNER, 
Pierwsza miłość. . 


Dziś o szarym świcie, gdy leżałem w 
łóżku nie chciało mi się już więcej spać 
-— przypomniałem sobie ciebie po dłu- 
gich, długich latach „.. 

To było w Wiedniu, Í 

Chodziłem jeszcze do gimnazjum i by 
fem w tym wieku, kiedy „Metamorfozy 
Owidjusza trzeba umieć. na pamięć bez 
zająknienia. 


W tym czasie na horyzoncie mych 
przeżyć ukazała się świetlana postać 
panny Stefy. p 


Dodam jeszcze że mieszkałem razem 
z moim kuzynem, Hansem, który był sy- 
nem bogatego właściciela największego 
hotelu w Wiedniu i pochodził ze znakomi 
tej rodziny niemieckiej, znanej z bcgac: 
twa 

Ojciec nie pozwolił mu uczeszczać do 
szkół, lecz chciał go zrobić swvm następ. 
cą — głównym zarządzającym hotelu. 

J w tym czasie, gdy musiałem ślęczyć 
nad książkami i suszyć sobie głowę nad 
zawikłanemi zadaniami  algebraicznemi, 
mój kuzyn praktykował w charakterze 
miodszego kucharza, przygotowując w 


kuchni smaczne torty z kremem, kompo, 
ty francuskie, zapoznawał się z tajemnicą 
czekoladowych babek i smażył na patel- 
ni młode kurczaki z sałatką, 

Najciekawsze jednak było to, że Hans 
zaledwie o rok starszy odemnie i uczący 
się o wiele praktyczniejszych rzeczy, gô- 
rował nademną pod każdym względem, 
zapędzając mnie w kozi róg rozległem 
pojmowaniem najzawilszych spraw z każ 
dej dziedziny, 

Czułem się wobec niego, jak sztubak 
wobeć nauczyciela, 

Nic zresztą dziwnego! Z jednej strony 
skromny gimnazjasta, otrzymujący od ro- 
dziców pięć guldenów miesięcznie, a z 
drugiej człowiek dojrzały pod wzgledem 
umysłowym w stosunku do praktycznych 
zagadnień życia, ładny młodzieniec z jed- 
wabną chusteczką w górnej kieszonce 
marynarki, z laską w ręku i modnym ka: 
pelusiku na głowie. s 

Zapomniałem dodać, że palił już pa: 
pierosy i dym umiał puszczać nosem! 

Słowem. gdy wychodziliśmv na spa- 
cer na bulwary wiedeńskie, lub do lasu 
za miastem czy gdziekolwiekbadź — on 
zawsze górował nademną, wydając mi 
rozkazy, | 

Jemu zawdzięczam pierwszy papieros 


w życiu, JA 


Z nim poszedłem do muzeum, gdzie 
za odzielną dopłatą zwiedziliśmy figury 
woskowe z dziedziny anatomji (tylko dla 
dorosłych!) 

Przedmieście Wiednia „Prater" zna” 
Hoy jak własną kieszeń, Każdy sklepik, 
każdą bramę, każdy kabaret, 

Pewnego razu podczas spaceru uwa- 
ge naszą zwrócił nowy jakiś przybytek 
AI mizy, gdzie przed wejściem za- 
uważyliśmy duży plakat, wyobrażający 
wpółnagą kobietę ze skrzypcami w ręku, 
a przy drzwiach stał właściciel bałaganu 
i krzyczał donośnym głosem: 

— ..Proszę panów i paniel Cud XX 
wieku! Nadzwyczajna okazja! Poraz pier- 
wszy w Europie! Zobaczycie kobietę, któ 
ra przyszła na świat bez dolnych koñ- 
czyn! Proszę się przekonać! Fenomenal- 
na zagadka XX wiekul 

Spojrzał w naszą stronę, odchylił ko- 
tarę i rzekł uprzejmie, zwracając się do 
nas; 

— Proszę, niech panowie wejdą! ... 
Przedstawienie rozpoczyna się za chwilę! 
Aurora — czyli cud XX wieku! ... Każdy 
człowiek inteligentny musi to zobaczyć! ,. 
Niech państwo przepuszczą tych młodych 
panów! „, Proszę się tylko zastanowić: 
urora odpowiada na wszelkie pytania, 


śmieje się, jest ślicznie zbudowana, ale 
tylko do pasa .., AR 
Hans, kręcąc lasecżką w ręku, podé 


| szedł do kasy, kupił dwa bilety do pierw 


szego rzędu i dumnym krokiem wszedł 
na salę. > R 

Sala, a raczej brudny zakopcony po. 
kój, podobny był do innych bałaganów 
tego samego typu. A 

Kilka osób siedziało na brudnych 
ławkach, przypatrując się płachcie roz- 
wieszonej na drutach, która: odgradzała 
scenę od widowni. 

Głos dyrektora przy wejściu umilkt. 
Na sali zrobjło się ciemno, Kurtyna roz- 
sunęła się i przed naszemi oczami zajaś- 
niała postać Aurory, * z 

Na tle ciemnej . kotary, oświetlona 
blaskiem reflektoru ukazała się piękna 
głowa, szyja, ręce i biust kobiety aż do 
bioder — a dalej nie, ` 

Ale co za piękny kształt głowy, jakie 
cudne, długie-ręcel-.,, 3 

yrektor. wszedł na scenę i począł ob 
jaśniać: RAE 

— ..To ńie jest, proszę państwa, 0+ 
szustwo, w tem niema nic zmyślonego, 
jest poprostu wybryk natury, unikat, w 
swoim rodzaju, rzecz godna podziwu 

Hans dał mi szturchańca w bok. 

Nie zwróciłem na to uwagi, umysł mój 


niejednokrotnie piłka idzie via aut bo- 


REPU 


DLIKA" 


Uroczystości obchodu 10-ej rocznicy 
6-go Sierpnia. 


Tutejszy związek legionistów informu. 


e nas, że w rocznicę dziesięciolecia strze 
eckiej pierwszej kompanji kadrowej pod 
dowództwem twórcy polskiego czynu 
zbrojnego, marszałka Józefa Piłsudzkiego 
obchodzi w_dniu 6 sierpnia związek strze- 
lecki uroczyście, Jako spadkobiercy idei, 
rzekazanej im przez dawnych strzelców, 
którzy pod jarzmem obcych zaborów wal 
czyli wbrew bierności społczeństwa i wy: 
zwalenia Polski — dzisiejsi strzelcy ruszą 


w pamiątkę rocznicy szlakiem „Kadrów» | t. d. 
ki”. W Kielcach zostanie specjalnie wyda-| Ka: 


„Obchód ten jednak został ujęty w.ra- 
my nowoczesne zawodów piechurskich, 
w których mierzą się po'raz pierwszy w 
Polsce na tak wielkim dystansie, bo wyno 
szącym 120 kilometrów, doborowe druży- 
ny. Napływ współzawodników jest ogrom 
ny,i do marszu stanie pokaźna liczba 
strzelców ze wszystkich ziem Rzeczypo- 
spolitej Polskiej. Zgłosiło się już 169 ucze 
stników, zgrupowanych w drużynach z 
Warszawy, Krakowa, Łodzi, Częstocho- 
wy, Kalisza, Lublina, Kielc, Jędrzejowa, 
Żywca, Bochni, Wieliczki, Katowic i in. 


Dla zwycięskich zespołów przygoto- 
wano szereg nagród i dyplomów. © sym- 
patji, jaką cieszą się strzelcy wśród spo- 
łeczeństwa, świadczy wymownie fakt, iż 
w większych miastch tworzą się komitety 
przyjęcia zawodników, Jak sie dowiadu- 
jemy, Kielce wyasygnowało na ten cel 
400 złotych, W skład komitetów wchodzą 
słarostowie i administracja państwowa, 
ciała samorządowe i rady miejskie, związ 
ki sportowe, stowarzyszenia społeczne i 


nna w dniu tym jednodniówka, pamiątko- 
wy żeton i t, d. 

Drużyny wyruszą z „Oleandrów Kra- 
kowskich" w dniu 6 sierpnia o godz. 4-ej 
rano, zatrzymując się po drodze w Mie- 
chowie i „Jędzrejowie i staną u mety w 
Kielcach około południa dnia 8 sierpnia. 
W. dniu 9 sierpnia zawodnicy marszowi u- 
dają się do Lublina, aby tam wziąć udział 
w obchodzie dziesięciolecia legjonów. 

Oprócz tego odbędą się w poszczegól- 
nych ośrodkach organizacyjnych „Strzel- 
ca" lokalne obchody. (p.) 


* Licytacja przy drzwiach zamkniętych. 
. 40'sztuk towaru sprzedano za 205 złotych. 


W. dniu 22 b. m, związek kupców i 
przemysłowców województwa O 
został zawiadomiony, iż na Północnej Nr. 
4 cały dom zaalarmowany jest licytacją 

lokonaną przy drzwiach zamkniętych 
bez sekwestratora, 

Okazało się, iż do braci Landau przy- 
byli dwaj sekwestratorzy w towarzystwie 
przodownika policji oraz dwaj kupcy w 
celu dokonania licytacii na rzecz podat- 
ku majątkowego, 


Prawo 


Wezwano ślusarza, który otworzył 
drzwi składu, poczem sprzedano 10 sztuk 
towaru za 205 złotych. 


Nie pomogła interwencja związku kup 
ców w izbie skarbowej i licytacja została 
dokonana choć rodzina licytowanego 
składa się z 12 osób i przymiera głodem. 


Do następnej licytacji nie dopuścili są 
siedzi, zebrawszy między sobą należną 
sumę, 


i życie: . 


ga 


„Kury, które zniosły... 3 lata więzienia, 


Antoni Milczarek lubia} wolny od pra 
ty czas spędzać w kinie, gdzie nadewszy- 
stko zażwaey 5 filmy detektywne, a 
zwłaszcza kradzieże, przyczem pewnego 
razu postanowił naśladować bohatera dra 
matu i po wyjściu z kina spróbował zro- 
bić coś „na lewo”, jednak uczynił to mniej 
ALEC niż jego „kolega” z płótna i zaro 

na 10 tygodni do „kozy”, drugim ra- 
saa znów na 10 tygodni a y końcu i na 
FOK, $ 

Nie przestraszyło to jednak stałego 


FAŁSZYWE 50 GROSZY. 


atwieidzoro, iż Antoni Szzześniak. Fran. 


fałszywe 50 grozy, 
w + Sprowad;ono go do 8 kom. P, P, i spisano 
protokół, 


- NA STARĄ MODŁĘ. 


—X— 


Na „dworcu Łódź „ Fabryczna przy, hasie | zarem: wyszukania pracy wyłudzał różne kwoty. 


ka nr. 40 podczas kupna biletu wpłucił | Szerebiełkiewicza, Gubernatorska, 12 zł. 10 gr. 


bywałca „Optique Parisienne” i pewnego 
dnia w domu Nr. 9 przy uf, Zawadzkiej za 
kradł się do komórki z kurami, lecz i tym 
razem mu się nie poszczęściło, gdyż ze- 
stał aresztowany, p- -< 

Na sądzie okazało się, 52; właściciel 
kur, które Musek AA a, pe 
znał go śladach, jakie kury zostawi! 
na EAA złodzieja. Tym razem Mil- 
czarek w myśl wyroku sądu okręgówego 
3 lata nie ujrzy kina. (b.) 


Gubernatorskiej nt. 9 Leon Niedzielski pod_po- 


Między innemt wyłudził od Stanislawa 


j 
PRZYWŁASZCZENIE, 
Urzędnik kasy chorych, Franciszek Skórka, 
Gibornatorska A+. '3 został pocłągałęty 4» odpo- 


Strona 5. 
trona 5. 


Przyszły sezon teatralny. 
„Teatr łódzki potrafi się zdobyć na własnych Stępow* 


skich i Węgrzynów* 


Kończący się sezon teatralny nie za 
powiadał początkowo żadnych zewela- 
cyjnych zmian ani pod. względem cało- 
kształtu pracy ani też pod żadnem: in- 
nemi względami, 

» Poprostu przypuszczano powszech- 
nie, iż zostanie nieco zmieniony skład o- 
sobowy Rersonelu, załatany repertuar 
i — na ten koniec, 


z. Wroczyński po postawieniu teatru 
na dość wysokim poziomie — ma w tej 
dziedzinie aspiracje daleko wyższe., To 
też w uznaniu jego dotychczasowej pra 
cy, oraz wobec nakreślonych planów 
na przyszłość, stwierdzić musimy, że w 
sezonie zimowym 1924-25 będziemy mie 
li teatr pierwszorzędny, zupełnie nieu- 
stępujący teatrom stołecznym, a uzupeł 
niać go będzie godnie teatr' literacki 
„Studios « 


Sz j ' i dztafidóce za bąrprawne: ‘zalnkisowañlo "1 
Do fí komisariatu P, P, zgłosiło cię kilka | vie R 
osób z zumoldowaniem, ił zamieszkały przy ul, przywłaszczenie soble 70 sł. 1 100 miljonów mk. 


był zaprzątnięty obserwowaniem jej bos- 
kich kształtów. 
Podobne postacie widziałem tylko na 
wystawach fryzjerskich ale tamte były 
cież z wosku. j 
Dyrektor ciągnął dalej: 
— Aurora śpi jeszcze ,.. 
Aurorol , 

Otworzyła oczy. Czerwone usta zło- 
żyła do uśmiechu. Spojrzała na 
ność i ręką posyłała całusy, 

— Autoro, 


urą z wosku — ciągnął pan dyrektor. 
Aurora zwróciła c 
w moją stronę, ki) się słodko i 
zapytała, patrząc mi prosto w oczy: 
e yi Gzy podobam ci się, młodzieńcze? 
Sai wiago; pe jina 
łem tylko potakująco głową. 

A gdy przy wyjściu pods: 
pan dyrektor z talerzem w ręku i spytał 


le; 
A pły W — rzuciłem mu 20 kraj 
carów. 


sem i nie m my do siebie przez dwa 


~ tygodnie. 


Ço wieczór chodziłem sam na spa- | dzi 


łeer obok owego bałaganu, Nie moglem 
xdecydować się, czy wejść, czy nie, 


: |ny. 
Zbudź się, Nie wiedziałem tylko, w jaki sposób 


publicz-| się. pójść do niej, 


„ powiedz coś do szanownej| pewny siebie, skierowałem swe kroki w 
ublicznośie, AW, nie myślano, że jesteś| stronę bałaganu. 


swe niebieskie oczy | wejściem, 


iedzieć ...| cząco głową. ` 
zedł do mnie | niądz. 
„Może pan coś ofiaruje dla | kosa i do 


Tęgo wieczoru pokłóciłem się z Han-| cem, 


Stojąc na ulicy, słyszałem, jak dyrek- 
tor wychwalał na scenie piękno Aurory 
— i serce ściskało mi się z bólu. 

Aurora śniła mi się każdej nocy i na- 
pisałem na jej cześć wielki poemat lirycz 


przesłać jej plon swych uczuć i myśli, 
ewnej niedzieli rano zdecydowałem 


bukiecikiem  fijołków w kieszeni, 


Dyrektor bez marynarki stał przed 


— Czy można zobaczyć przedstawie- 
nie? — spytałem. Ń e 
— Teraz? „. Zrana? i kiwnął prze- 


Wsunąłem mu do ręki srebrny pie- 


proar 
t 
— Ach, tak! ... Przypominam sobie, pan 
był już tu u mriie z pewnym młodzień- 


oczy, spojrzał na mnie z u- 


Nie mógł się zdecydować, 

— Pan chce ją zobaczyć? ... Na estras 
le, czy z widowni? .... 

Z widownijuż ją widziałem — za. 
uważyłem nieśmiało, 


Tutaj właśnie zetkniemy się z dorob- 
kiem dramatycznym přawdziwie współ- 
czesnym i o głębokich wartościach lite- 
rackich, tutaj spotkamy się z sitka- 
mi inscenizacyjnemi najmłodszych. 

. 


w 
O planch swych po powrocie z War 
szawy i po sfinansowaniu pertraktacji z 
całym szeregiem artystów dyrektor Wro 
Czyński informuje nas ze zwykłą sobie 
uprzejmością. À 
zucamy zapytanie, tyczące ewen- 
tualnego składu zespołu. Z pań pozostają 
w Łodzi pp.: Starska, Jarkowska, Duna 
jewska, Rodowiczowa, Morska, Halska, 
ołoszynowska, Łapińska, Borska ji 
prawdopodobnie Rozwadowiczowa. Z! 
panów: Znicz, Kliszewski, Magnuszew- 
ski, Mroziński, Komornicki, Krotke i Ła 
będzki, 
.. Ze świeżo zaangażowanych ie- 
nić muszę znanego już w Łodzi p. Maye 
na z Warszawy, jako reżysera i referen- 
ta literackiego, Sukcesy reżyserskie o- 
siągnięte w Warszawie przez niego i by 
strość sądów w dziedzinie teatralnej — 
dają gwarancję sumiennej pracy w-Ło- 
dzi. Pan Dobrowolski z „Rozmaitości”, 
młody i.zdolny aktor kreował role bo- 
haterskie, jak również młody bohater — 
amant, utalentowany aktor i. literat, Że 
romski. ; 

Udało mi się też uzyskać świetnego 
Michałowicza ze. Lwowa, gdzie nazywa 
no go „Lwowskim Junoszą Stępowskim' 
nie bez słuszności: Fenomenalnie zdol- 
ny ten aktor nie jrznaje poprostu suflera 
i wystąpi już 30 sierpnia w teatre let- 
nim w „Nocy romantycznej”, 

związki z memi projektami stwo- 
rzenia w Łodzi teatru literackiego o pod 
łożu eksperymentalnem zasiliłem perso 
nel szeregiem młodych sił, którym pier 
wszorzędni znawcy teatru rokują świet- 
ną przyszłość. 

Są to tegoroczni laurenci państwo- 
wej szkoły dramatycznej, powstającej | 
pod fachowem kierownictwem Al. Żel- 
werowicza: Krell (role charakt.) Fabisie 
ki (amant), Jerzy Walden (aspirant, re- 
żyserski), Wybrański (świetny. teatrolog 
aktor charakterystyczny, aspirant reży 


serski), : 


Wszedł do wnętrza i kazał mi zacze- 
kag. . 
W budce słychać było głośne śmiechy 
rozmowy, śpiewy s 4 

, Gdy pozwolono mi wejść do środka, 
kurtyna była rozsunięta, a na scenie wid- 
niała postać Aurory: głowa, szyja, ręce, 
biust — i nic więcej... 
* Ponieważ nie spodziewała się nikogo, 
ściągnęła bluzkę i nosiła tylko lekki sta- 
niczek, j 

Dyrektor mruknat coś, wyszedł i zo- 
staliśmy sami. 

Aurora spojrzała na mnie zdziwiona 1 
spytała: > 

— Czego pan sobie życzy? ... ` 
Podałem jej bukiecik fijołków. + 

— Fijołkil ., Tak bardzo lubię, kwia- 
tyl... Jak panu na imię? 

— Karol, proszę pani 

— Karol? ... Bardzo ładne i 
miałam jednego znajomego Karola, pode- 
rował mi takie śliczne podwiązki... A co 
pan ma tu opakowane w gazetę? ... 

— Wiersze, proszę pani ... 

— To pan'jest poetą? ... No, no, nol.. 
Tylko pan jest jeszcze taki, mały, jak 
dziecko! ... 

Dałem jej do ręki moje wietsze, 
Przeczytała tytuł i rzekła: ` 
— Słuchaj, malutki, ja się wcale nie 


ię se, Już 


Okazało się jednak obecnie, że dyr, | ji 


— mówi dyr. Wroczyński. 


'Z pań wymienić muszę dwa młode 
talenty tegoroczne ws omnianej szkoły 
dramatycznej; pp.: Jakubińsiaą i wię“ 
cimską, z Krakowa p. Klońską. Zazna. 
czyć muszę, że pertraktacje z cftym sze 
regiem aktorów nie są zakończone, a 


zwłaszcza o ile chodzi o reżyserów, tak 


że personel będzie wprost. olbrż i 
Pragnąłem. też ujednostajnić organiko. 
lę pracy w teatrze i w tym celu utwo- 
rzyłem specjalne stąnowisko ins ektora' 
sceny, Na stanowisko to powołałem zas 
miłowanego w pracy teatralnej aałowie 
ka, który odda nam nieocenione "usługi, 

Pan Radziwiłowicz należał do gru 
Py twórców 'teatru Stanisławskiego a 
następnie teatru Arbatowa i pracował 
w teatrach rosyjskich przez lat 16 w 
charakterze inspektora sceny. 


Olbrzymi zespół wymagać będzie, 
starannej pieczy, którą obejmą nad ar. 
tystami i wybitni reżyserzy w liczbie 7, 
Pozatem w teatrze będzie 3 suflerów, a 
dział dekoracyjny obejmie p. Kudenicz. 
Często też inscenizacji dokonywać bę- 
dzie słynny Drabik z urszawy, ap. 
Ryszard Ordyński obejmie reżyserję kil 
kunastu sztuk`we własnej inscenizacji 
Wreszcie dział dekoracyjny . „Studia“ 
ASA) dwaj młodzi utalentowani mać 
larze, 


Sezon teatralny rozpoczynam „Śr 
bami panieńskiemi" Fredry, 6 sierpnia, 
przyczem postaram się o 2 obsady do 
tej komedji. Inauguracja sezonu zimo- 
wego adj w połowie jażczórnikaj 
BRO lana będzie „Lilla Weneda* 
łowackiego, a w październiku nastąpi 
otwarcie teatru literackiego, prowdopo-. 
dobnie „Powrotem Odyssa” który - jest 
pod względem reżyserji i dekoracji uje 
ty ekspresjonistycznie. 
wystawiać będę sztuki o 
nych walorach literackich 


Jeżeli chodzi o repertuar to charak 
ter jego będzie bardziej dramatyczny, a 
mianowicie: w teatrze letnim (latem i 
na wiosnę) rozgłości się komedja i ko- 
medjo-farsa, w tearze miejskim — ko- 
medją, sztuka i dramat, wreszcie w te- 
atrze literackim (od października 
kwietnia) sztuki o. charakterzę okspery 


mentalnym. Repertuar teatru posjąda 
około 60 sztuk wybitnych autorów, 
przeważnie jeszcze nigdzie niewystawia 
nych. Zamierzam między in; cmi wysta- 


wić „Sen nocy letniej" Szekspira. Wy- 
stępów gościnnych urządzać nie będę, 
Łódź musi mieć swe „własne - ambicje 


teatralńe, a teatr łódzki potrafi się zdow 
być na swych własnych Stępowskich i, 


Węgrzynów. To jest moje stanowisko i 
moje aspiracje, a przypuszczam, że pub 
liczność dopomoże mi w realizacji tych 
usiłowań, 


nazywąm Aurora, tylko poprostu Stefa! 
Mój ojciec mnie tak nazwał, bo to egzo- 
tyczniej brzmi! j? 

Było zupełnie cicho, Zzewnątrz docho 
dził stuk młotka. Jej ojciec przybijał 
gdzieś deski do ściany, 

Stałem obok niej onieśmielony, pax 
trząc prosto w jej cudne, niebieskie oczy, 

Jej wzrok przyciągnął mnie bliżej „. 

Miękka rączka gładziła moje włosy s 

Słodki głosik spytał: 

— Powiedz mi naprawdę — bardza 
ci-się podobam? ... 

Nie mogłem nic odpowiedzieć — 'tzy 
cisnęły mi się/do gardła ... . 
'-—A powiedz... czy przedtem... 
czy dawniej .., kochałeś już kogoś : tak 
bardzo? „u. 7 

— Czy. kochałem? ... Nie, nigdył .... 

Przyciągnęła mnie bliżej, ucałówała 
mocno w głowę, potem rzekła: 

— A teraz idź już sobie, idź prędko! „, 

Nieprzytomny od nadmiaru szczęścia 
spytałem; 

— A czy mogę przyjść jutro, pannę 
Stefo? ... 

Spojrzała mi w _ oczy, 
chwilę i/9dpowiedziała: ek; 

= Lenta) «„ nie, przychodź więcej! „a 
dszedłe: 
zydzi Tłum. B, F. 


wahała się 


Na zawsze, 


do 


Str. 6 


I 
„REPUBLIKA, 


Wiadomyści. bieżące, 


Dziś: Jakóba apost, 
Jutro: Anny Matki N, M.-P, 


LIPIEC 


Wschód słońca o g. 8.32 
Zachód o 
Zachód og. 2.39 ph, 
JATEK Długość dnia 16.19 
ED Ubylo dnia g. 0.45 
+OP ADMINISTRACJL 
Administracja „Republiki* ; „Expres 


su“ uprasza P, T. Abonentów o łaska- 
we wpłacenie zaległej prenumeraty za 
miesiąc lipiec, Kasa przyjmuje wpłaty do 
dnia 28 lipca. P, T. Abonentom, którzy 


do tego czasu nie úiszczą zaległej prenu |: 


meraty zmuszeni będziemy wstrzymać 
dostawę naszych pism, 


NOMINACJE W POLICJI PANSTWO- 
WEJ 


W bieżącym miesiącu zostali miano- 
wani: 1)podkomisarz Domański Aleksan 
der z eksp, urzędu śledcze, zi — 
komisarzem, 2) asp, Mikuła Dominik z 
eksp. urzędu śledczego — podkomisa- 
rzem, 3) asp. Wesołowski Piotr — pod- 
komisarzem, 4) as) PEP £ Wadya- 
ław, komendant sz! oły P podko- 
misarzem, 5) a p. Wieczorek. Bolesław z 
komendy P. > — podkomisarzem, 6) 
asp, Picho Al sander, z kom. P, P. 
podkomisarzen:. P 


WYDAWAN'E WIZ AMERYKAN= 
SKICH. 


« Konsulat amerykański w Warszawie 
czął juž wydawać wizy na wyjazd 
do Am Ameryki, stosując już nowe instruk- 

gje otrzymane z Waszyngtonu. 
Tym razem wizy wydawane będą złe 
= o osobom, które posiadają krew- 
eryce, lecz i innym, wedle 
(ży Bt konsulatu. Po otrzymaniu 
ośnych dokumentów od emigrantów, 
lat amerykański wyda wizę i kar- 

Ey wstępu do Ameryki (b). | 


a pazengai Władze tutejsze o- 
ewne wyjaśnienia co do walki 
my. Bolt przypomina, że nie wol 
di komisji rzęczoznawców dla 
cen, oraz że przy nakładaniu 
, przędy walki z lichwą winny kiero- 
się sytuacją majątkową karanego. 


Walka z Wobec 


tyiusem bròusżmym. 
yramożonej ilości zachorowań na tyfus ok 


„brzuszny, dział sanitarny wydziału zdro- 

ości publicznej w przyszłym tygod- 

rowadzi szczepienia ochronne 

20 domach, znajdujących się przeważ- 
güe na terenie 11 M komisarjatu P. P, 


Zjazd telczorów, W /dntu 7 września 
tb, w lokalu związku pracowników miej 
skich — Warszawa Krakowskie Przed: 
mieście nr, 1, odbędzie się o; żólny V-tyj 

felczerów Hoża itej, w ce- 
poprawy zagrożonego bytu, 


Samobójcy. 


Przesilenie ekonomiczne, które Łódź 
przeżywa wchodzi obecnie w drugie sta- 
djum t, z. „samobójców”, ę 

Stadjum pierwsze było „bokserskie' 
u jego cechy charakterystyczne są nao- 
gół znane. Nazwa ta powstała stąd, iż 
dłużnik wyzywał na mecz amatorski bo- 
ksu swego wierzyciela, który przycho- 
śdził doń na inkaso weksla. 

Doszło już nawet do tego, iż wszyscy 
uczyli się „na wszelki wypadek” boksu, 
Wszak nikt nigdy nie wie, co go czeka, 
JA dziś czasy są tak: niewyrażne,,, 

Po zdystansowaniu jednak łódzkich 
bokserów przez sejmowych, a zwlaszcza 


| ESRAR niezrozumienia istoty boksu, ja 


I 


`= Obcokrajowcy w Polsce. 


Obcokrajowcy, którzy nie zarejestrują się w przepisanym termi- 
nie będą wysiealani z granic kraju. 


——i0i—m 


Systematyczne meldowanie się u władz policyjnych nie będzię już wymagane, 


Wywiad „Republiki“ z naczelnikiem wydziału administracyjnego województwa, 
łódzkiego dr. Szymonem Tułeckim. 


W związku z przeprowadzaną obec- 
nie rejestracją obcokrajowców zwróciliś- 
my się do naczelnika wydziału admini- 


istracyjnego województwa łódzkiego, p. 


Tułeckiego z prośbą o zobrazowanie nam 
całokształtu tej sprawy 

Rzucamy wstępne | ytanier 

— Co ma na celu cbecna rejestracja 
obcdkrajowców? . 


— Rejestracją ta przeprowadzona zo- 
staje na całym terenie Rzeczypospolitej 
iw ten sposób otrzyma'ny ścisłą ewiden- 
cję wszystkich obcokrajowców, przeby- 
wających w państwie. 

— Jakie dokumentv otrzymałą zare- 
jestrowani? 

— Wszyscy ci, którzy uaowodnią, że 
przebywali na terenie Rzplitej jeszcze 
przed 20 października 1920 r, lyb że przy 
byli do Polski po tym terminie drogą le- 
galną, otrzymają karty pobytu ważne na 
jeden rok. Z reguły systematyczne meldo 
wanie się u władz policyjnych jak to mia- 
ło miejsce dotąd — nie będzie już wyma- 
gane, jednakże w poszczególnych wypad- 
kach władze administracyjne mogą meldo 
wanie takie zarządzić, 

, —A jak z prawem swobody ruchu we. 
wnątrz kraju dla tych obcokrajowców? 

— Korzystający w Polsce z prawa azy 
lu otrzymają zupełną swobodę ruchu (za 

wyjątkiem azylantów przebywających na 
terenie województw kresowych), pozosta 
li zaś obcokrajowcy muszą na wyjazd z 
miejsca pobytu uzyskać każdorazowe ze- 
zwolenie władzy administracyjnej I instan 


— Jak się przedstayńa sprawa wyjaz- 
du zagranicę "obcokrajowców? 

— Obeokrajowiec otrzymuje paszport 
na wyjazd zagranicę od swego konsulatu 
i uzyskuje później wizę polskiej władzy 
administracyjnej I instancji, a jeżeli prag- 
nie także wrócić do kraju, winien się po- 
starać u tejże władzy polskiej o t, zw. 
klauzulę kwalifikacyjną obok wizy, to zn. 


'ko sportu nowoczesnego, przez policję 
łódzką — szlachetne te zawody „naj 


| pięścią” malały w stosunku „proporcjo-| 


nalnym do Alości sporządzonych proto- 
kółów. I czyż w takich warunkach Pol- 
ska. może się kiedykolwiek wyrobić 
sportowo? 

Obecnie „bokserzy” przekształcają 
się na samobójców na razie — na próbę. 
Jest to podobno środek bardziej celo- 
wy, niż boks, 

Gdy dawniej wierzyciel przychodził 
do dłużnika z wekslem, ten albo sam, al 
bo z najbliższą rodziną obijał mu pysk, 
zrzucał ze schodów, oblewał ukropem 
it p. 

Dziś dzieje się inaczej, Dłużnik pozo- 
stawa pysk swego wierzyciela w spoko- 
ju, natomiast zależnie od temperamentu 
kdo: i pogody ima — się środ- 

ów badziej radykalnych. 

Oto kilka wypróbowanych recept na 
„samobójstwo na próbę". 

Dłużnik idzie na kolację do pierwszo 
rzędnej restauracji. Gdy już sobie dob- 
rze podje, wyjmuje z kieszeni buteleczkę 
soku malinowego, wpuszczą do niego 3 
krople jodynyn ocukrżonej, 
robi hałas, Wtedy przyjeżdża przeważ- 


2 adnotację, iż władze polskie nie sta-|za dotychczasowe „niezgłoszenie się "nie 


wiają przeszkód powrótowi jego-do kraju 
Dopiero na zasadzie tej adnotacji, obco- 
krajowiec otrzymać może w zagranicz- 
nym konsulacie polskim wizę na powrót 
do Polski, 


— Jak się przzdstawia sprawa wyjaz- 
du zagranicę by) /ch obywateli państwa 
rosyjskiego, którzy się nie chcieli zareje» 
strować w sowic :kim konsulacie, a nie 
posiadają jeszcze obywatelstwa polskie- |- 
go? 


— Pozostaje 0'' obywatelem rosyjskim 
1 winien starać się o paszport w posel- 
stwie rosyjskim, V/ rzadkich wypadkach 
wydaje się osoboin o niedostatecznie udo 
wodnionej przyna'2żności do państwa pol 
skiego paszportu t, zw. typu B i to bez 
prawa powrotu, V/. zasadzie jednak pasz- 
portów takich się nie wydaje, a i tak oso- 
by, które otrzymałv. mata potym czasem 
zupełnie nieprzezwygiężone trudności z 
otrzymaniem va takie paszporty wiz 
państw zagranicznych. 


— Czy panu naczelnikowi wiadomo, 
Że istnieje bardzo wiele osób, zapisanych 
faktycznie do ksias stałei ludności poza 


granicami Rzplitej ( w Rosji), nie posia- |. 


dających dotychczas kart pobytu. Nie re- 
jestrowali się oni u władz I instancji, jako 
obcokrajowcy, gdyż, otrzymawszy w 1919 
— 1920 r, od ówczesnej komendy policji 
państw. dowody osobiste polskie na za- 
sadzie ksiąg meldunkowych i t. p. uważa 
li siebie już na tej zasadzie za obywateli 
polskich, Czy osoby te, jeżeli się obecnie 
zgłoszą podlegają jakimkolwiekbądź . ka- 


rom i represjom? Czy będą im z tego po- 


wodu czynione jakieś trudności w otrzy: 
maniu obecnych kart pobytu? 


— Wszystkim obcokrajowcom, prze- 
bywającym albo przybyłym legalnie do 
Polski, bez względu na to, czy się do- 
tychczas rejestrowali czy nie, wydane zo- 
staną karty pobytu, Żadne represje i kary 


będą stosowane, 


— A jakie będą skutki niezgłoszenia 
się w terminie obecnym? 


— Bardzo przykre, Niczarejestrowa» 
nych bowiem po upływie prekluzyjneści 
terminu, stanowczo wysiedlać bedziemy 


etapem do granicy państwa, do którego 
należą, 


Dlatego też prasa przedewszystkito 
powinna uświadomić ogół, by obecnej re- 
jestracji nie zbagatelizowal. 


— Jószcze jedno pytarie, pasie nie 
czelniku: dlaczego podani» o nadanie «+ 
bywatelstwa czekają tak 5 ‘tugo na decy» 
zję? 


— dejau C z winy samye 
petentów, Setki osób złotyło 3—4: tata 
temu lużne podanie o nadanie lub uznanie 
obywatelstwa, a choć ich poinformowana 
jakich dokumentów przy podaniu brak, 
od tego czasu już się w urzędach nie po- 
kazali i dokumentów nie przedstawili, A! 
pozatym władze I instancji są w tym kie« 
runku rzeczywiście przeciążone pracą, 
dysponując szczupłym personelem biuro- 
wym. 


— Jakie są wymagane dokumenty i 
jakie są wogóle wymagania władz przy na 
dawaniu i uznawaniu obywatelstwa föl- 
skiego? i 


— Jest to już kwestja dłuższa. Ostat 
nio M. Spr. Wewn. wydało rozporządze» 
nie, przynoszące znaczne ulgi petentom 
w tych sprawach ... 


— Czy pan faczelnik pozwoli, Że nie 
będę dziś dłużej: czasu zabierał, w samej 
zaś sprawić obywatelstwa, raz. jeszcze 
doń specjalnie się zwrócę? 

— Owszem, bardzo chętnie, Leży to 
także w interesie władz, by wyprowadżić 
ogół z dotychczasowej absolutnej Giwe 
jentacji w tych sprawach, 


Adi (RE 


mie pogotowie, (czasem wzywana jest i 
straż ogniowa) zabiera denata do domu, 
denat w każdym bądź razie nie płaci ra- 
chunku za kolację, Następnego dnia ra- 
no odwiedza cudownie uratowanego de- 
nata wierzyciel, oświadcza mu, że krwi 


jego nie łaknie i zwraca mu weksel, Cel] 


jest dopięty, 

Może być także inaczej. 

Dłużnik idzie do wierzyciela į i mówi 
głosem strasznym: ` 

— Oddaj mi pan weksel, „albo odbio- 
rę sobie życie! 

Wierzyciel pęka ze śmiechu i odpo- 
wiada: 

— Nie dam sięśnabrać na te kawały: 

Na to dłużnik: 

— Daj mi pan ręcznik, to się powie 
zel.. 

Wierzyciel kona z wesołości. 

— Skąd panu wezmę ręcznik?, A 
prześcieradło znajduje się w łóżku. 

Dłużnik wyje... $ 

— W takim razie wyskoczę z trze- 
ciego piętra.. Dopuść mnie pan do okna. 

Wierzyciel śmieje się szatańsko: 

— Do okna? Proszę bardzo.. Ale o- 
strzegam pana, że mieszkam na parte- 


wypija to, | rze... 


Wtedy rozpaczony dłużnik, jak fur- 


jat, wpada do pokoju kąpielowego i rzu 
ca się do wanny. Przerażony. wierzyciel 
gwałtownie go ratuje przez wypuszcze- 
nie wody z wanny, Ponieważ dłużnik 
grozi dalej, że utopi się w łodce, wie: 
rzyciel, który nie pragnie ofiar, zwraca 
mu weksel, Cel jest. dopięty. GET 
Istnieje jeszcze jeden pewny środek, 
Desperat wchodzi na balkon pierw: 
szego piętra i` oznajmia wszystkim, i 
— Ja się zabiję!.. Ja „się a? = 
Ja się zabijęl.... ry 


Wówczas schodzi się tłum i FE po, 


duszki, materace, kołdry, z których: m 
kłada stos, Gdy` stos dosięga balkoniu, 
desperat skacze w przepaść, Pada na 
stos, robi dziurę w materacy, a nazajiitrż 
„stoi“ w gazecie... 

ogg 0 c 


Ale nie H 6) najstraszniejsze CADA 
samobójstw. (staiefe jeszcze jeden naj. 
niebezpieczniejszy, najómiertelniejszy, 

Recepta jest krótka: 

Stań na rogu i czytaj „Rozwój” Jad 
działa powoli, ale skutecznie. Prędzej 
czy później musisz umrzeć w najolkrop- 
niejszych męczarniach. Nie pomogą ani 
pogotowie, ani sirak ogniowa, ani basio. 


dzi... W. LAK, » 


i 


REPUBLIKA 


Magistrat przystępuje do wypłaty 


£ 


Magistrat m. Łodzi. podaje do publicz 
nej wiadomości, że w dniu 26 bm, roz- 
poczyna wypłaty zasiłków _ bezrobot- 
uym, GG X 
Wypłaty odbywać się będą w 10 biu 
ach płatniczych, mieszczących się: 

1, Biuro wypłat ul. 
fabryka B-ci Kaszub, . 

2. Biuro wypłat ul. Ogrodowa 28, 
szkoła Poznańskiego, 

3. Biuro wypłat Helenów, 

4, Biuro wypłat ul. - Rokicińska 36, 
parter, dom. Widzewskiej Manufaktury 
Bawełnianej, $ 

5, Biuro wypłat: Kino 

„Wodny Rynek; 
6, Biuro wypłat ul, Karola 17, fabry- 
| ka Fiserta, : 

7, Biuro wypłat Seminarjum Nauczy 
cielskie przy ul, Czerwonej, 

8. Biuro wypłat ul, Kilińskiego, o- 
bok Napiórkowskiego, fabryka Ossera, 

9, Biuro wypłat, ul. Rzgowska, łabry- 
ka Stolarowa, 

10; Biuro wypłat ul. Kątna, 
przy fabryce Allarta, 

Do 1 biura wypłat winni się zgłosić 
bezrobotni, zgłoszeni przez następujące 
fabryki; 

Lassman, Erlich i S-ka, Horak, Gros 
i Rosen, Boryszkowska Apret, i Drukar 
nia, L, Kaiserbrecht, H. Lewi i S-ka, H. 
Kaszub i Kryłowiecki i/S-ka, J, Sztuldt. 
Bcia Biderman i Krakowski i S-ka, Bcia 
RR i Karuszowicz, Unger i Krakow- 
ski, M. Ginter, Hugon Apelt, Hugon 
Apelt, Bcia Cytryn, Maks Hoenig, Fryd 
lender, Zygmunt. Jurakowski, H. Rogo- 
ziński, H, S, Cymerman, A, Grunberg i 
Grunstedt, Sz, Landau i S-ka, Z, Jura- 
| kowski, $, Litmanowicz; T, Ciesielczyk, 
D. A. Gische, B. Jurberg, W. Cipski, B. 
| Lipman'i S=wie, Jakubowicz, M, I. Ci- 
merman,-S.. Pruszynowski, M. Konstadt, 
Barlini Silberspritz, Otton Janke, W, M. 
Citrin, M. i Z, Krakowscy, Olszer i Żyt- 


Oświatowe, 


szkoła 


| -~ na ławę 


Rada miejska m. Łodzi postanowiła 
wprowadić w. roku „szkolnym 1924-25 
obowiązek dokształcenia młodzieży płci 
obojga roczników 1908,1909 4 częściowo 
1910 w miejskich szkołach wieczornych. 

W myśl powyższego: młodociani płci 
obojga rocznika 1908i 1909 oraz ci z ro- 
cznika 1909, którzy do dnia 1 września 
br. ukończyli pełne czternaście lat i nie 
posiadają wykształcenia w zakresie peł 
nej szkoły, powszechnej, obowiązani są 
uczęszczać na naukę do 
szkół powszechnych uzupełniając, lub do 

kształcających zawodowych, o ile nie 
uczęszczają dobrowolnie do normalnych 
szkół dziennych; kwalifikowanie młodzie 
ży do wieczornych szkół. powszechnych 
uzupełniających, czy. też dokształcają- 
cych zawodowych, odbywać się będzie 
1a następujących zasadach: 

a) młodzież płci obojga posiadająca 
wykszatłcenie w zakresie czterech klas 
saol powszechnej, przydzielona będzie 
do powszechnych szkół wieczornych nor 
malnych, względnie do szkół uzupełnia- 
lących, RZN £ 

b) młodzież, pracująca w rzemiośle, 
przemyśle i handul, posiadająca wykształ 
cenie co najmniej 4 klas szkoły powsze- 
» chnej, przydzielona będzie do szkół do- 
kształcających zawodowych; w tym ce- 
lu rodzice, względnie opiekunowie mło 


dzieży, pracującej w zawodzie, winni na | q 


desłać komisji powszechnego nauczania 
do dnia 15 sierpnia rb, odpowiednie za- 
wiadómienie, I 

. ©) pozostała: młodzież płci obojga 
przydzielona będzie do szkół uzupełnia- 


iątych. » i 


Rodzice, lub opiekunowie młodzieży | 


podlegającej obowiązkowi 'dokszłałcania 
jeżeli pragną kształcić ją w domu, powin 

ni wnieść do komisji powszechnego na- 

| uczania odpowiednie pisemne zgłoszenia 
| la 15 sierpnia br, i 
Rodzice, lub opiekunowie młodzieży 

| podlegającej obowiązkowi dokształcania 


Drewnowska, J. 


boa Mobilizacja roczników 


wieczornych | n 


4 
+ 


nicki, Jurkowski i S-ka, Pruszynowski i 
Gufman, Majer Strauch, J. Jakubowicz, 
Z. Jurakowski, 

2 biura wypłat winni się zgłosić bez- 
roboti zgłoszeni przez następujące fa- 
ryki: 
B-cia Chabańscy i Windman, B-cia 
Chabańscy i Windman, E, Lorenz i S-ka 
Kinderman, Karol Benich, B-cia Cy- 


bety, B-cia: Naftali, Leopold Lands- 
erg; Agiński i Lieberman, ¿Tobolski i 
S-ka, M, A; S 


zeinbrok, OKU Le 
kowicz i S-ka, Franc, Fiszer i Śpadkob., 
Szereszewski, Perkol i Fajnberg, J, Ka 
miński, T. Szymański, Hirsz Baruchin, 
B-cia Szychwarc, F-ma „Herkules, Lu- 
bliński i Liklind, A. Cakumaki, Prze- 
mysł Jedwabny Śp. Ako., Józef Jirkow 
ski, Izaak Kon, M. Bornsztein, M, Bia- 
ler, Lubiński, N. Lenczycki, B, Thiele, 
Do 3 biura wypłat winni się zgłosić 
POD, zgłoszeni przez następujące 


ki: 

Oskar, Miks, B-cia Mokrscy i Fraj- 
tag, H. Torończyk, M, Glazer, Aronson 
i Kuperman, Kwasner i Lindenfeld, B, 
Lubińska, T-wo „Łodzianka”, D, Trubo 
wicz, St, Weiss, E, Gutstadt, Ee Gut- 
słaadt, M, Warszawski, M, Pinczewski, 
M. Baruchin, C, Frenkiel, Henryk Weiss 
i S-ka, Ch, Aisenschmidt, Rabinowicz i 
Bakulin, p 

Do 4 biura wypłat winni się zgłosić 
bezrobotni, zgłoszeni przez następujące 


4abryki: 


Leopold Landsberg, M. G, Gutman, 
Bieżyński, Rosenblatt i S-ka, J, Soło- 
wiejczyk, Klinman, T-wa Akce. Leb- 
recht, Muller, A. M, Minc, M, Tykociner 
Samuel Reichman, Przem, Wełny „In- 
dustria“, Hartwig i S-ka, A, M, Warsza 
wski, D, Fabrykant i Rosenblatt, Kaiser 
i Zilberberg, Eljasz Rosenblatt, F-ma 
„Bore\in"“, Hanryk Mandeltort, Jan 
Fiałn i S-wie, 

Do 5 biura wypłat winni się zgłosić 
bezrobotni, zgłoszeni przez następują- 
ce fabryki; 5 7 3 

F-ma „Industria”, Grossman i Kope- 
la, Horngztein i.Librach, B, Mordyaner, 
Poborca i Ingyen, Landau i Lipszyc, 
Wójcicki, Bezbroda i Kopciewski, Szti- 
lerman i Wajnberger, Biederman i Pili- 


1908 i 1909 


szkolną, 


jeżeli pragną zwolnić ją od obowiązku 
leje e powodu choroby, ułombości 
fizycznej, lub choroby umysłowej, powin 
ni wnieść do komisji powszechnego nau- 
czania odpowiednie, pisemne zgłoszenia 
z dołączeniem świadectwa lekarskiego 
do dnia 15 sierpnia rb, j 

Młodzież, uczęszczająca w ubiegłym 
roku szkolnym do wieczornych szkół 
powszechnych, uzupełniających i do- 
kształcających zawodowych, obowiąza- 
a jest zgłosić się do tych samych szkół 
w dniu 9 września rb, do kontroli. 

Rodzice, lub opiekunowie, względnie 
pracodawcy winni niedopełnienia obo- 
wiązku dokształcanie młodzieży roczni- 
ków 1909, 1908 i 1910, oraz związanych 
z tem przepisów, będą pociągani do od- 
powiedzialności w myśl odnośnych prze- 
pisów, 

Nauka w wieczornych szkołach pow 
szechnych uzupełniających dokształcają” 
cych jest bezpłatna, P 

UFG 


DZIŚ OSTATNI DZIEŃ ZAPISÓW NA 
WYCIECZKĘ W TATRY. 

Dziś'zatem upływa ostateczny termin| 
zapisów na wycieczkę w Tatry, Pieniny í 
na Spisz. Wycieczkę tę urządza Polskie 
Biuro Podróży „Orbis”, Kto zatem jesz- 
cze nie zapisał się a pragnie skorzystać 
z wyjątkowej okazji winien to uczynić w 
niu dzisiejszym. Zapisy przyjmuje „Or- 
bis" (Piotrkowska 11.) 

Wycieczka wyrusza z Łodzi 2 sierpnia 
o. godz, 8.40 wiecz. Przejedzie i przejdzie 
ona przez całe Tatry, Pieniny i Spisz. Pro 
wadzi wycieczkę T-wo Tatrzańskie, 

„Świat” na, Targi Wschodnie, Ruchli- 
wa redakcja warszawskiego tygodnika 
„Świat'”* wydaje na dzień otwarcia IV Tar 
gów Wschodnich, t. j. na 5 września, oka- 
zowy numer, Targom poświęcony, Łódź 
znajduje tam także należne sobie miejsce. 
Informacji udziela red, Wojtyński przed- 
stawiciel „wiata“ na Łódź, 


cer, B-cia L. H, Dobraniccy, Samuel A- 
bel i S-ka, St, Ketler, S. Rosenfeld, Os- 
kar Reichman, Lourie 4 S-ka, N, Szner, 
Zw. Przem. Włók, w Państwie Polskim, 
„Rozbudowa“, H,. Zandel i Lubiński, J. 
Lewit i Brzeziński, Langnas, Goldblum i 
Zajączkowski, R, Haman, S, Luksenburg 
i Strykowski, Mondszein, Józef Puter- 
man, Otto Goldhamer, Ludwik Cukier, 
Wygoda”, T. Grabiański i Myśliborski, 
B-cia Zapp, K. Podstodolski. 

Do 6 biura wypłat winni się zgłosić 
Pach zgłoszeni przez następujące 
a f 

ronson, Kaufman i S-wie, Karol 
Hoch i S-ka, R. Hoffman, H. Fi 
Syn, M. Silberstein, Windman, Weiss i 
Jochimowicz, J. Szmulewicz, Kind i Fi- 
szer, J. Wojdysławski, Mandelbaum i 
Hirszęnberg, Józef Krotoszyński, A, E, 
Emde, B-cia A. Michel, Wilhelm Lur- 
kiens i S-wie, N, Jelenkiewicz, B-cia Ja 
sinowscy, Ludwik Wagner, L. Mordya- 
ner, Ende, Kind i Fiszer, W, Bo- 
rensztein, R. Schroeder, 

Do 7 biura wypłat winni zgłosić się 
bezrobotni, zgłoszeni przez następują: 
ce fabryki: 


Kopciorski, Gingert i Lifszyc, Go- Sik 


pan i Gutman, J. Guberman, Schicht i 
Kalert, Juljusz- Heinzel, I, Insenstein i 
M. Gepner, Agiński i Lieberman, F-ma 
Goleszucher, Edw. Babiacki, F, J, Lan 
dau, Leber i Raul, Herman Kahan, Gor- 
din Jukiel i S-ka, Lindenfeld i Lewy. 

Do 8 biura wypłat winni zgłosić się 
bezrobotni, zgłoszeni przez następują- 
ce RAE i y% 

Tochterman i Reis, A, Łaski, Kross 
i S-ka, Gofrid Steigert, A, L, Łapp, 
Wojdysławski, AA Raschig, Ejtin- 
gon i S-ka, K, Walczak, Boeme i S-ka, 
Kowalski i Teske, W. Kwapiński, Ci- 
merman i Kon, Sp. Akce. „Dzian", D, 
Rosentahl, Engel i Blansztein, M. Patt, 
Keilich i Golda, Longin Laut, Robert 
Cimerman, J. Janowski, Baruch i PJer- 
ła, Szpreiregen, F-ma „Samochód”, M, 
Silberberg, Czamański i Sumera? T, 
Grihlewicz. ` 

Do 9 biura wypłat winni się zgłosić 
bezrobotni, zgłoszeni przez następują 
ce fabryki: 


PREZ 


ych if K; 


'|po zasiłek, winien bezwz, 


Str. 7, 


zapomóg. 


Część robotników otrzyma już zasiłki w sobotę. 


m ZAL. pały B-cia Meis- 
ner, Teodor Steigert, M, tein, J, i 
sner, Leonhardt, Woelker ien y 
Ferd. Koenig, Tow, Akc, uStrem*, Ja- 
kób Peters į S-ka, Tow, Akc. Leonhardt 
Woelker i Gilbardt, K, Krening, Landau 
i Weile, K. Hoffrichter, T, Etenzal i N. 
RAN pa Pslade, Opócz skii Sipa: 
rug, A, Lifszyc, i S-ka, S. 

car T SLA i 73a S- Dan 


Do 10 biura wypłat winni się zgłosić 
bezrobotni, zgłosz: 3 
ca EL) głoszenj przez następują: 


Wendrychow i Mencer, 

ski, S. Rotber Abra 

Kon, B 

i S-ka, B-cia Brojewicz, 
a, 


Bezrobotnym, zgłoszonym przez 
zostałe fabryki, będą wypłacone zasił- 
ki w pierwszych dniach następnego ty- 

ia w miarę ZADAC list, spraw- 

nych w kasie chorych, Dane o tem 
bezrobotni jakich fabryk, w jakim dniu 
1 biurze wypłat otrzymają zasiłki, będ 
w swoim czasie podane do publiczne 
wiadomości, 


Każdy bezrobotny, zgłaszający się 
lędnie przed- 
stawić dowód, stwierdzający tożsamość 
Qsoby (dowód osobisty, paszport, legi- 
tymację związkową), oraz Enis 4 
obrachunkową, Ci z pośród bemrobot- 
nych, którzy książeczek — obrachunko. 
wych nie posiadają, winni zwrócić się 
do fabryk, w których ostatnio pracowa: 
li, o wydanie jm takowych, | 
Jednocześnie z wypłatami w obwo» 
dowych biurach płatniczych presonel 
PU, P, B. bz ob będzie rejestracii 
bezrobotnych, pobierających zasiłki, 


SPRAWY ROBOTNICZE. 


Związek „Praca“ o sytuacji. 


W przemyśle wełnianym nastąpiło ożywienie. 


U 

Wczoraj w lokalu związków polskich 
odbyło się liczne zebranie delegatów fa 
brycznych, na którem omawiano sprawę 
bezrobotnych i Ą 

Na wstępie p, Kulczyński zreferował 
przebieg konferencji w magistratcie w 
sprawie robót publicznych 1 w prezy- 
djum magistratu w sprawie wypłaty za- 
pomóg rządowych. i 

Przy okazji referent omówił niektóre 
przepisy o zapomogach rządowych i wy 
jaśnił, że kartotekę bezrobotnych pro- 
wadzić będzie państwowy urząd pośred 
nictwa pracy, który też będzie przydzie 
lał zarejestrowanym pracę i bezrobotny 
który pracy nie przyjmie, traci prawo do 
zapomogi razem z rodziną, Punkt ten 
posiada zastrzeżenie, że o ile bezrobot- 
ny odmówi przyjęcia pracy w przedsię- 
biorstwie, w którem jest  lokaut, lub 
gdzie chcą obniżyć płace, nie będzie po- 
zbawiony zapomogi. 

prawę kryzysu w przemyśle refero 

wał p. Zubert, który między innemi wska 
zał na lekkie ożywienie w przemyśle weł 
nianym, dzięki czemu w 7 fab 
wznowiono pracę, zatrudniając 2000 ro- 
botników na 4 do 5 dni w tygodniu, 

Przy tej okoliczności jasno uwydatnia 
się postępowanie wielu innych przemy- 
słowców, którzy mimo możności nie u- 
ruchamiają fabryk, przedłużając sztucz- 
nie kryzys, f 

Jednak wydawanie zapomóg wpłynie 
na polepszenie się sytuacji robotników, 
którzy nie będą zmuszeni do przyjmowa 
nia wszelkich wysiłków fabrykantów, u- 
siłujących obniżyć zarobki niejednokrot 
nie o 40 do 50 proc. i zmusić robotnika 
do dłuższego dnia pracy, . 

Co do $ytuacji w przemyśle i w přo- 
dukcji, to w kraju wyrobić można 120 
miljonów metrów towaru wełnianego ro 
cznie, podczas gdy zapotrzebowanie we 


prm w osale normalnych eiA 
jony, czyli wywieść można tylko, 
drobną itość towaru. Jednak obecnie af 
ła nabywcza w kraju zmalał. i eksport 
mógłby, mieć wielkie zastosowanie, 

o do bawełnianych wyrobów to mo- 
žna w kraju wyprodukować do 500 mil. 
metrów, podczas g, konsumcja wyra- 
ża się liczbą 350 do 360 milj, 

Umowy z bałkańskiemi państwami i 
Turcją pozwalają na: szerszy eksport 
tych artykułów, s 

Posłowie robotniczy, w sejmie suwa 
ja nad tą sprawą uruchomieni. fabryk i 
jeszcze przed końcem sesji sejmowej 
zwrócą się do rządu by wreszcie posta- 
wit ultimatum fąbrykantom co do urur: 
chomienia fabryk, IA 

Frzechu.„ąc -kolejno do bezrobocia, 
wśród inteligencji, mówca oświadóza, iż 

rzyczynia się do tego fakt nanłvwu do 
Sa obcokrajowców, którzy staraja => 
o przedłużenie pobytu w Polsce i zaj- 
mują posady w różnych” przedsiebior- 
stwach i instytucjach, 


ZATARG W FABRYCE HIRSZBERG 1 
"HALBERSZTADT, 

Przed kilku dniami donosiliśmy, iż fir- 
ma Hirszberg i Halbersztadt zapropono- 
wała robotnikom zmniejszenie płac o 10 
procent. fi 

Ponieważ robotnicy na tę propozycję 
nie zgodzili się, firma wydelegowała dy- 
Ak do związku klasowego, oddział 
„Wólka”, by związek skłonił robotników 
do zgody na propozycję firmy, w przeciw 
nym bowiem „razie grozi nieprzyjęcie ros 
botników z powrotem do pracy. 

Przedstawiciele robotników oświad- 
czyli, że w sprawie tej skomunikują się z 
robotnikami i w poniedziałek dadzą od- 


powiedź, (b) 
2 
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Eksperymenty na żywym Ormaniónie gospodarczym. 


Ledwośmy wyszli z okresu jednej in~ 
flacji aliści słyszymy już nawoływania do 
zninaugurowania okresu inflacji innej. Na 
woływania pochodzą ze strony na tyle 
poważnej i na tyle mającej wpływ na bieg 
spraw. gospodarczych u nas, że ze wszech 
miar zasługują na ich rozważenie. 

Mamy do zanołowania głos bardzo 
znamienny, Chodzi o artykuł, umieszczo- 
ny. w ofiaialnym organie Centr. Związku 
Polskiego Przemysłu — „Przeglądzie Go 
spodarczym” pióra p, Gustawa Taubego 
jr. p. t. „O drugi wymiar”, Szanowny au- 
tor wychodzi z założenia, że dzisiejszy 
obieg pieniężny w Polsce jest bardzo ma- 
ły, że zjawisko to jest w sprzeczności z 
zeobserwowanym powszechnie zwiększe 
niem się obiegu, (acz nieco naiwnie i zbęd 
nie wnioskuje o wielkości przedwojćnne- 
go obiegu z ilości ludności żydowskiej w 
kraju —?!) Również słuszna jest jego u- 
waga o niewątpliwym zmniejszeniu się 
ilości kapitałów pieniężnych w innej nie 
gotówkowej formie (kredytowe depozyta. 
irregularia), : 

Wreszcie niewatpliwie słusznym jest 
pogląd autora, że gdy „jeden wymiar” w 


malowany ma jednakowoż swoje cienie, 
Ujawniają się one przy bliższem zbadaniu 
istoty owego „przywileju kuponów“ — 
który stanowi 'clou proponowanej przez 
autora operacji. A więc przedewszyst- 
kiem stwierdzić należy, że owa wpłata 
walut cennych za banknoty w rzeczywis- 
tości wcale nie.będzie miała miejsca, W 
rzeczywistości mianowicie operacja pro~ 
ponowana przez p. Taubego polagułaby 
ha pożyczce pod zastaw papierów. o stas 
lym oprocentowaniu i to pożyczce długo- 
terminowej, skoro sprzedaż walorów na. 
stąpić miałaby po upływie kilku lat. Gdy 
nadto zważymy, że kontrahenci Banku 
uzyskiwaliby prawo poboru procentów— 
efekt gospodarczy byłby w ogólności ten, 
że 1-o korzyści płynące z monopolu emi- 
syjnego pośrednio przeniesione zostałyby 
z Banku na inwestujących, o ile chodzi o 
te banknoty, które otrzymywaliby na 
podstawie walórów zdeponowanych, 2-0 
co najważniejsza do obiegu wprowadzo- 
noby znaczne ilości kapitałów pienięż- 
nych kredytowych, pozbawionych jedy- 
nie racjonalnego podkładu, jakim jest 0- 
pierający się na zdrowym kupieckim 0- 


którym możliwe jest prawidłowe gospo- 
darowanie — stałość waluty — już istnie 
je. trzeba coprędzej stworzyć „drugi wy- 
miar”, którym ma być dostateczna ilość 
środków płatniczych w obiegu. 

Wnioski jednakowoż, jakie szanowny 
autor wyciąga z niezaprzeczalnie słusz- 
nych przesłanek, przyjąć się musi z dale- 
ko idącemi zastrzeżeniami . 

Skoro, stwierdza p. Taube, okazuje 
się potrzeba paląca stworzenia „drugiego 
wymiaru” a nie da się on stworzyć (eicl) 
na normalnych drogach ubitych statutem 
instytucji emisyjnej, a nadto niema wido- 

| ków na przypływ pleniądza x zagranicy 
z przewyżki bilansu płatniczego w zwyłk- 
Tym toku rzeczy, trzeba ślęgnąć do środ- 
ków, które sam jako „wyjątkowe okre- 
éla. 


Proponuje „rozszerzyć podstawy emie 
syjne Banku Polskiego”. Owo rozszerze- 
nie nie wydaje się bez zarzutu. Ma pole- 
gać na operacji nazwanej przez autora 
przywilejem kuponów, W najkrótszym za 
rysić rzecz w ten sposób wyglądałaby,że 
konsorcja, które skłonne byłyby do, in- 
westowania kapitałów w Polsce, nabywa 
tyby za cenne waluty w Banku Polskim 
jego banknoty, a Bank byłby zobowiąża- 
ny zakupić niezwłocznie za te walaty wa 
lory zagraniczne o stałem oprocentowa- 
niu, z których odsetki płaciłby 
cjom, zaś po upływie oznaczonej ilości tat 
sprzedałby owe walory na pokrycie emi- 
towanych banknotów, 

W ten sposób inwestujący miałby o- 
prócz zysku ze wwego przedsiębiorstwa 
nadto zysk z walorów — premię, która 
mogłaby niewątpliwie do irwestowania 
w Polsce zachęcić, 

Skutek takiej operacji byłby zdaniem 
tennego autora pewien. Objektem inwei 
stycji byłby przemysł, handel, komunika- 
cie. Słowem ożywityby. się wsrystkie ga- 
łęzie gospodarstwa. „Quand le batiment 


Art. 51 statutu Bankul 


Agencja Wschodnia: 4 
Budapeszt, 24 lipca. 
Węgierscy fabrykanci włókienniczy 
rozważają obecnie projekt, ` założenia 
wielkich domów sprzedaży w więke 
szych miastach Węgier, Stowarzysze- 
nia kupieckie rozpoczęły energiczną ak 
cję, celem zapobieżenia  zreal izowaniu 
*  ltego projektu, 3 AOA 


» 


brocie, weksel, 
(dzisiaj wg. przepisu Art, 51 statutu Ban- 


ku Polskiego ż życiem gospodarczym. 
Stałby się w najwyższym, stopniu nieela- 


'Różnica zachądziłaby tylko co do źródeł 


ve — tómt va". Wystarczy, tylko zmienić 


Piękny obraz przez szan, autora na- | 


6 | 


HANDEL WODNICA NA WĘG-| STRATY NA KURSACH AKCJL 


Obieg utracifby fcisty związek jaki ma 


stycznym, Główny cel naprawy: waluty, 
okupiony ogromnemi ofiarami skarbu pań 


mięci, aby wymagała tutaj bliższego omó|- 


wienia, T U 

Nie wątpimy wraz z szan. autorem, 
że z realizacją jego planu zaczęłoby się 
w Polsce dziać „dobrze”, „„Dobrze” dzia- 
ło się u nas jeszcze do zupełnie niedawna, 


motoru rozk: | życia gospodarczego: 
motor zaś byłyby ten sam. Miejsc infla- 
cji fislalnej zajęłaby: inflacja zwana naj. 
niesłuszniej w świecie inflacją gospodar. 
czą, Znów mielibyśmy bardzo świetne 
konjunktury, które oczywiście były. dla 
wielu korzystne, za któremi najwidocz= 
niej ujawnia się wśród pewnych sfer tgse 
knota. FN OSP ) 
Raczej wa wierzyć, że gdy życie 
gospodarcze wejdzie w: łożysko racjonal* 
nej produkcji, ujawnią śię na zaufaniu o- 
parte siły krędytowę właśne. = > = 0 
Ramy statutówe. naszego biletowego 
banku okażą się .włenczas 'zupełnie wy- 
starczającemi, / „Drugi wymiar", którego! 
dzisiaj brak, powstawie na zdrowych pod- 
stawach bez. potrzeby uciekania się do 
ryzykownych metod, = 
Eksperyment zalecany przez p. Tau: 
bego stawia nam przed oczy bardzo pięk 
ne miraże, Sądzimy jednak, że bezpiecz- 
niej jest w naprawie naszego gospodar- 
stwa iść drogą utartą,  uciążliwszą 
wprawdzie, ałe wypróbówaną w skut. 
kach. f t 
A, Z. 


"A" Agencja Wschodnia. 

i ; Wiedeń, 24 lipca. 
„Die Boerse* oblicza, że straty na kur- 
sach akcji na giełdzie wiedeńskiej w 
pierwszej połowie roku m sA) wyno 
szą: 40 biljonów koron ausi tejackich w. 
stosunku do ich wartości przedwoien- 
nej. 


KURJER HANDLOWY 


Sytuacja na niemieckim rynku włókienniczym, 
botaiczych. Na, kalkulacje produkcji 
podarki, drogi kadet A ari Biag h 


Berlin, 23 lipca, 
Specjalna służba telegraficzna „Republiki“, 


Zniżka cen na rynku bawełnianym 
jest narazie nieznaczna. 

Nie można jednak jeszcze mówić o 
zniżce cen dopóki fabrykanci nie zniżą 
kosztów. wytwórczości, Obecnie kupuje 
się tanio, tylko dlatego, że hurtownicy 
sprzedają poniżej własnego! kosztu swe 
towary dla uzyskania gotówki, która 
jest im potrzebna do spłacenia swych 
zobowiązań, Wiele firm, których grozi 
bankróctwo z powodu brakh' kapitału 


warów bawełnianych po zniżonej cenie, 
Ci, którzy posiadają gotówkę, chcą jed 
nak wykorzystać sytuację i stworzyli 
formalny kartel na rynku włókienni- 
czym, dyktując ceny. 

Faktycznie Niemcy przeżywają sza- 
lony kryzys. Sfery włókiennicze, dążąc 
do sanacji tych anormalnych stosunków 
wespół z rządem  rozpisały ankietę w 
sprawie zniżenia kosztów produkcji, 


gdyż rozumieją one doskonale, że tylko 


zniżka cen towarów u fabrykanta mo- 
że przyczynić się do wzmocnienia ru- 
chu w przemyśle i zdobycia rynków 
zagranicznych, i 


absolutnie od zmniejszenia zarobków ro 


GOTÓWKA, 
5,185 - 
CZEKI, . 


Dolary 
EEN 
m. 83 gi 
Nowy Jaski jak R 
Paryż 26,55 — 26,47 li pół è 
Praga 15,40 
Szwaj 95,50. 
Helsingfors 13,02 
Włochy 22,42 i pół 
Wiedeń 7,32 R 
8.proc, pożyczka złota 6,70 
Bony złote 0,82 — 0,84 
Miljonówka 0,58 — 0,59 
Pożyczka dolarowa 2,60 


Agencja: Wichodala, ` 
„ Warsżawa; 24 lipca 
Dolary 5,21, . | us 
Tendencja dla walut bez zmiany. dla 
akcji utrzymana. |. 
ZE 0,80, 
Zieleniewski 10.5, 
. Parowozy 0,49. ` 
, Ćmielów 0.75, 
Nobel 2,15, - 
Chodorów 6.15, 
Przem. Lw. 0:66. 
Sp. Żar. 5,20. , 
B. dla H i P, 1.90, 
RAR ce 3,16. 
S ki W: Y 
pop 0.79. 
| Węgiel 5.40. 
Ostrowiec 7.65, 
Modrzejów 7.75, 
Handlowy 7,15, 
Zachodni 2,40. 
DAAD 5.75.. 


uls 0,53, 
Siła i światło 0,56. 
Cukier 5,40. 
Żyrardów 12 i pół, 
Borkowscy 1.30, 
Spiess 2,10, 


Haberbusch 535; $ 


GIEŁDY ZAGRANICZNE, 
Polska Agencja Telegraticzna. 
Londyn, 24 lipca, 
Nowy Jork 440,25, 
Francja 85.85, 
Belgja 95.75, 
Włochy 101.75, /. 
Szwajcarja 2391 i pół, 
Niemcy 18,35. ri 
Austrja 304.148, * i 


[| 
t 


ceny bawełny z powodu zbyt małych za i 


światowych. 
bawełny są bardzo 


niczych w Niemczech oczekiwać należy | 
dopiero po potanieniu stirowca, | 


WIECZORNA POGIEŁDA WARSZA. | 
o WSKA 


LĄ 


„REPUBLIKA, 
Łódź 
25 lipca 1924* 


cena węgla, i 


Ponieważ wszystkie te ujemne czyn 


niki nie można obecnie odrazu usunąć, | 
przeto istnieją poważne trudności w ob- 
mety cen materjałów bawełnianych. 


ostatnim czasie wzrosły znacznie 


pasów, jakie znajdują się na rynkach t 

Widoki na tegoroczny zbiór 4 
dobre. À i 
Ceny w Nowym Jorku utrzymują się 


„poziomi 1 L 
obrotowego ofiarują znaczne zapasy to 0: panemise ssp TALIA MANEWym 


rleanie na poziomie 29 i 30 centów, zaś 


w Bremie na poziomie 31 i 32 centów, 
Są to bezwzględnie ceny zbył wysokie 
i należy oczekiwać, że w ciągu najbliż. 
szych miesięcy ulegną one zniżce, 


Oczywiście, że ceny surowca, które 


przedstawiają znaczny procent w kalku 
lacji powodują drożyznę wytworów, 


Fabrykanci, którzy nie znajdują na- | 


bywców na swój towar, ograniczają pro~ | 
dukcję, a nie chcą sprzedawać ze stratą. 


Zniżka więc cen towarów włókien- 


Ponieważ istnieje nedzieja, że baweł- is 


na z nowych zbiorów będzie tafisza, o- 
W wyniku tej ankiety okazała się czekiwać więc należy poprawy -sytuacji 
że zniżka kosztów produkcji nie, zależy |na rynku włókienniczym w iesieni. 


„ Paryż, %5 ioca, 

Londyn 85.75, Gi í 4 
Nowy Jork 19,48, 
Belgja 89.60. 
, Szwajcarja. 359,25. 
RA ja BAS 

Mmunja, 8. SC 4 

iedeń 28, k 


M Zurych. 24 Hoca. 
Nowy Jork 543 i pół, 
Londyn ABe 7 


‘Bank dyskonotowy : 6754 A 
Bank dla handlu przem. 1,80 — 2,00 
Bank przemysł, Lwów 0,64, 0,63, 0,65 
Bank Zjedn. Ziem pólskich 2 
Bank Związku Ziemian 0,30 
Bank handlowy 7,50 — 7 
Bank krędytowy - 0,75 . 
Bank Zachodni 2,60 — 2,20 
Bank zw, spółek zarobk, 5, 
Sole potasowe 5,10 
Zglerz 3,10 e | 4 
„Stróm 11, . Fig 

Siła 1 światło, 0,58 — 054 5. 

"Chodorów 6 — 5,90 — 6,10. 

Częstocice 3,15 — 3,00. Z) 

Michałów 0,60 — 0,65 f 

Firley od 1 do 7 em. SA LI 


Starachowice 3,15 — 2,95 
Zieleniewski 10 — 10,50 
Zawiercie 32, — 31 
Borkowski 1,25 / paet 
Syaa roln. 2,50 A 
Ćmielów 0,75 l 
Klucze 0,40 
Cerata 034 i t 
Kijewski 0,36 — 6,28 — 0,30 
Spiess 0,52 

ildt 0,20, — 0,18 
Ostrowite 2,20 — 2,10 i 

0,70 — 0,75 JAN, 


315 | 


Czersk 0,75 — R 
È Cukier 5,65 — 5,10 — 5,30 j (y 
Łazy 0,16 >0,17. AIC 


$ Polak o kB aa ONS | 
Polsk, przem, naftowy 0, 
Lenartowicz - 0,23 A | 
Lilpop 0,75 — 0,78 
Norblin 0,74 — 0,69 
Ortwein 0,30 — 0,29 
Parowozy « 0,46 — 0,44 
- Rudzki 1,90 — 1,70 
` Ursus 1,50 

0,65 


Konopie 

Żyrardów = 
? Jabłkowscy 0,19 

Żegluga 0,26 


Haberbusch 5,30 — 5,15. 
ZB sa BOA 


Taar 


j. 4 „REPUBEIIKA” > ESEJ 


, 
p 


wyścigi motocyklistów. 


AA Szwajcarji odbyły się ostatnio wielkie międzynarodowe r 
j tografja środkowa przedstawia pierwszego zwycięzcę szwajcara Consumę, dolna zaś drugiego zwy- 
| cięzcę również szwajcara Kuggera. i 


ezoren A EE E EET PIWO 


| Ddpowiedzi Redakcji. _ TEATR MIEJSKI LETNI. 
| ZA 2 i Dziś w piątek Teatr 
Mban mieszhańcom letnisk w Rudzie 


nickiej Doręczone wezwania po 
Apo TE: acz niezwykle wygórowane, o- 
iejże Są na prawomocnej ustawie i ia- 
, i e uchwale -rady miejskiej, Podaiek 
i należy do kategorji podatków hote- 
A 1 pensjonatowych i przewidziany 

w ustawie dla płatników nie mi:s;- 
cych stale w danej miejscowości, a 


arcyzabawnej komedji- Gandara p. 


wych komunalnych, opartych na usta 
wach, skarżyć nie można. W razie nie. 
zapłacenia w terminie o żadnej karze 
dwudziestokrotnej niema mowy, 


lach głównych. 4 
Przedstawienia odbywają się 
wzgledu na pogodę. 


vi 


Miejski Letni 
(pod dachem w uroczym parku Staszica, 
daje powtórzenie wczorajszej premiery, 


„Dwaj mężowie pani Marty” z pp. Duna. | je 
jewską, Morską, Zniczem, Boneckim w ro li 


bez 


Str. 9. 


Zjazd związku polsk. 
nauczycielstwa szkół 


powszechnych. 


W dniach 19 i 20 lipca bm, obradło. 
wał w Zakopanem pełny zarząd główny 
związku polskiego nauczycielstwa szkół 
powszechnych w Polsce pod przewodni 
ctwem prez. senatora Stanisława Nowa 
ka. W obradach brało udział- również 
kilku posłów i senatorów będących człon 
kami zarządu głównego, 

pierwszym dniu obrad sekretarz 
generalny związku p. Tomczak przed- 
stawił rozwój potężnej organizacji, sku- 
piającej dziś 35,000 członków, pracują- 
icych na terenie całej Rzeczypospolitej. 
wiązek otacza specjalną pieczą budo- 
wę szkoły powszechnej w Polsce, jej 
organizację jak również ogólny rozwój 
oświaty narodowej. Ponieważ od walo- 
rów moralnych, intelektualnych i fizy- 
cznych nauczyciela należy los ARE 
polskiej, Zarząd główny obok współ- 
działania w RER prawidłowe 
go ustroju szkolnego. walczy o stworze< 
nie dla nauczycielstwa odpowiednich wa 
runków pracy, Związek wydaje w War- 
szawie szereg pism pedagogicznych jak; 
„Głos Naucz." „Pracę Szkolną”, „Ruch 
Pedagogiczny'+ „Oświatę Pozaszkolną”, 
i pisma dla dzieci „Płomyk i „Płomy 
czek”, Nadto poszczególne Komisje w 
województwach i Oddziały w powia- 
tach drukują we własnym zakresie dzia 
łania liczne pisma fachowo pedagogic: 
ne np, w „Szkoła i Nauczyci 
w Cieszynie „Miesięcznik pedagogicz. 
ny” we Włocławku „Życie Szkolne” i 
wiele innych, Największem jednak dzia- 
łem obecnie najwięcej  zaprzątającem 
uwagę Zarządu Głównego jest stworze- 
nie wielkiego Sanatorium dla chorych 
na gruźlicę nauczycieli Po sprawozda- 
niu skarbnika i komisji rewizyjnej odby 
ła się żywa dyskusja w której brali u- 
dział pp. Sieńko, Robak, i Patyna (Kra 
ków), p Czabanowski pol, PA 
Zych (Poznań), p..Ochędalski, (Łódź). 
Wyjaśnień udzielał referent i członko- 
wie prezydjum pp; Senator Nowak i po 
ae ouia E 

Irugim u obrad poświęconym 
sprawie dowy Sanatorjum cha- 
no referatu dyrektora „Domu Zdrowia" 
w Zakopanem będącego własnością zw. 
p. Malickiego, który nakreślił , obraz 
zabiegów podjętych w celu zredlizowa« 
nia olbrzymiego dzieła stworzenia mo- 
numentałnej instytucji w charakterze 
prawdziwie europejskim i przedstawił 
rogram pracy w tym -kierunku w naj- 
Plższej przyszłości. Pan Malicki przyję: 
ty tak wielkim i szlachetnym. 
mem dla dzieła Sanatorjum, 
jego wywołał entuzjastyczne y 
wszystkich członków obrad, Lekarz 
„Domu Zdrowia” Dr. -Kraszewski udzie- 
lit fachowych wyjaśnień i wskazówek, 
Po przejrzeniu .planów RECE 
architektów pp. Ostafina i Winnickiego 
udano się na uroczyste poświęcenie ka- 
mienia węgielnego. Akt uroczysty roz- 
począł prezes Związku senator Stanis, 
ław Nowak, podnosząc trudności, jakie 
trzeba było zwalczyć, aby PiE 
do budowy. Rząd nie przyszedł z żadną 
pomocą, z wyjątkiem pewnych ułatwień 
ze strony administracji szkolnej, Mówca. 
zakończył przemówienie' apelem o nieu 
stawaniu w działaniu, póki nie nadej- 
dzie chwila otwarcia podwoi Sanator- 
jum dla chorych nauczycieli, ~- 
Następnie zarząd główny związku pó 
dejmował gości o robotników zajętych 
przy budowie skromnym ~ śniadaniem, 
poczem po gruntownej dyskusji nad ak- 
tualnemi sprawami szkoły powszechnej 
i nauczycielstwa i po przygotowaniu 6 
Zjazdu Delegatów, który odbędzie się 
w pierwszych dniach października w 
Warszawie, dwudniowe ożywione obra- 
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Nowa linja. tramwajowa, Od dnia 26 
bm. t. į. od soboty zarząd łódzkich KEŁ 
otwiera nową linję tramwajową, która 
będzie łączyła Górny Rynek z Chojna- 
mi. Na linji tej będzie chodził wagon 
tramwajowy oznaczony nr. 11, Kolor wa 
gonu fioletowy. Varcza z liczbą wagonu 
fioletowa z białemi cyframi, Wszyscy pa 
sażerowie, którzy korzystali dotychczas 
z jedynki, korzystać będą mogli z jede- 
nastki, którą id: łą samą drog 
jedynka, tylko z przeddłużeniem do Cho- 
jen, Mieszkańcy ul. Rzgowskiej od chwi 
uchomienia tego tramwaju, winni 
zwracać baczną uwagę na dzieci, które 
nieprzyzwyczajone do ruchu tramwajo- 
wego na tej'ulicy łatwo mogą ulec wy: 
padkom, t p. 
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Niedziela, dnia 27 b. artysty-premjera Moskiewskiego artyst. Teatru Stanisławskiego. 
o godz. 9-ej wiecz, W programie sceny: 
"Bilety w Kasie teatru „Scala“, z „Anatema*, Brandta“, „Braci Karamazowych*, „Mamleta*, „Śmierć Grożnego Cara Teodora" i in. 
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w Łodzi 3 złote miesięcznie —Zamiejscowa 4 złote ZWYCZAJNE: 5 gr. za wiersz milimetr. (na stronie 10 szpalt), W TEKŚCIE 25 gr. e 
Prenumerata: miesięcznie. Zagranicą 7 złotych mieślęcznie, — Ogłoszenia: » nil. (na stronie 4 Szpalty). NEKROLOGI | NADESŁANE 20 gr. za wiersz mil. (na 4,57 
Odnoszenie do domu 20 groszy. zaa Dz Zatęczy nowe i zaślub, po tekście 4 złote, Zamiejscówe o 60 proc, Zagraniczne a LA 
drożej, Za terminowy druk ogłoszeń admin. nie odpowiada, Drobne 6 gr. Poszukiwanie pracy 3g. Najmniejs?! 


ress Wieczorny” 2 odnoszeniem zł. 5.60. m Oa 
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